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DZIENNIK POLITYCZN'l SPOŁECZH • LITERACKI. I 

Prenumerata miesięczna ,.Głosu Polskiego" w)"nOSl • Cena 20 groszy 
w Łodzi zł. 4.20. za odnoszenie -- 40 grosZ)"J z prze-. _ 

• 'il'>'! O~łos~ez.:'ia za wie!,s~ Ulili'lJ1etrowT 1 szpaltow)" 'łt" 
• I strona ~ w te.hscle 40 grosz". strona 4 szpalt 

N elirologl 30 .. s,..łk ... pocztowa,. w kraju -- zł. 5.-; zagranicę --zł. 7.20 •• 
. JPrenum:;rata .,Głosu Polskiego" wraz z .,Gońc~m Redakcia i Administracja 

Wleczorn)"m łllcznie z odnoszenieDl do domu zł . 750. • Lódi. Piotrliowslia nr. 105. 
• NadesIane po tekście 30 •• ,.,." 

Telefon)" .,Głosu Polskiego" - redakcja I 19-71-. K t "1..,. P 
nocna redakcja i drukarnia od godz. 9 wiecz I 7-99: on o czen.owe: oczt. Kasa 

• Zwyczajne 10.. str~na 10 sz'palt 
• Ogłoszenia zarC!cz)"nowe i zaślubin owe 10 zł. ,8,88'6 

• 
Ogłos~e~ia zaDliejscowe obliczane są o .50 procent 
.,fi.." zas hrDlzagranicznTch o 100 procent drożej .."., adDlinistracjai eksped)"cjaa 1.99. ••• Oszczędnościowa 61,J19 

Spółka berlitisko-moskłewska 
Ambasador niemiecki w Mo­
skwie hrabia Brockdorff-Ran-

tzau 

Od kilku dni sensacją polHycz­
nch którą oma\:wia prana euro­
pejska, słało się ujawnienie 
łrakła niemiecko .. sowieckie- j 

go, którego postanowienia da­
leko odbiegają od paktów i zo­
bowiązań pod ' isanych przez 

Niemcy w Locarno 
Rycina nasza przedstawia po­
sła niemieckiegO w Moskwie. 
który w układach między Mo­
skwą a Berlinem odegrał wy-

bitną rolę 

Iłowy proiekt organizacji na· 
czelnych władz wojskowych 
~astąpl nlBforfunny projekt p. Sikor-

skiBgO 
Nasz WJll'u. koresp. telefonuje: 
W dniu wczorajszym obra.dowała spe­

cjalna komisja rady ministrów pod prze­
wodnictwem p. Skrqńsk.Wgo do sp1'aJWY 
ustawy o organizacji naozeJnych władz 
wojskowych. Komlsja ta, jak sły.szeliśmy, 
wypracowuje szybko projekt nowej usta­
wy, ktwa miałaby być wn~esLoną do tzby 
zamiast dotychCZ8lSOWego pt'oiektu gen. 
Sikorskiego, który p. Skirzyński zdecydo­
wany jest wyoofa6. 

Usla\llą O policji patistwowei 
zalmlE Si, rada mfnisfrdru 

Nuz W<8J1iS.zaJWski koreiS!p. telef(>nu1e: 
Na pierwszem z nar1bl~Ż1Szych posiedzeń 

rady mdn.isbrów rozw,aŻla.n.y będzi'e projekt 
u.&tawy o ;poNąi parusŁwowei. 

Układy sowiecko-litewskie 
MInIsfer RBlnłs zaprzecza 

.. 

ró a atania koalicji 
Premjer Skrzyński poda się do dymisji 4 maja 

P. Zdziechowski jest niemożliwy w żadnej kombinacji rządowej 

aremna 

N8SIZ warsz. korespond. telefonuje: ! p. prezydent RzeczyĘ)osp~teju. ! w sejmie, p. Zdziecho,wski nie jest możli. 
W dniu wczorajszym premjer, p. I W konferencji natomiast W'2'Jięli udział wy jako m:inister skarbu w żadinej kon .. 

Skrzyński, zapocz~tkow;ał zapowiedziane : poseł Thugutt (k1. pracy). J)' 'Jan Dębski cepc~ szczególnie po ostałniem poslie­
rozmowy o rOZS%E-rzenie koalicji. Kluby. (stron. chłop.) i prz€dSltawioiele żydów dzenw rady ministrów, na którem min. 
P. P. S. i "Wyzwolenie" odmówiły udzia- l pp.: HarlglaSlS i Farbmta~. Zdzdeohowski poniósł zupełną klęskę, mi-
lu w tych rozmowach, przyt2m "Wy7MO- ! Wynik rozmów, jak słySlZeIiśmy, me mo nieobecności socjalistów. 
lenie ogłosiło deklarację, której tekst iest jest dodatni. Projekt budżetu p. Zdziechowskiego, 
następujący: I Premjer będzie prolWadzIDł do końoa opierający SIalIWcję Dla !-t1"ZYwdz!i.e iawali. 

; 
"PreZ}djum klubu "Wyzwolenie", za- I te rozmowy pow tylko, żeby stwierthić, i dów, jest przez radę minisł.r6w radykal~ 

praSlZane dziś przez p. premjera na kon- I iż zadanie rozszerzenia koalicji, powie. I nie zmieniony. 
ferencję na temat zgbszonego przez rząd I rzone mu ,rz'i'Z prezydenta, nie da się 
prowizorjum budżet~wego, stwierdza, że ' ~'kona' w obecnych waunkach i podli 
nie uważa obecnie za c.eIowe prowadze- l silę do dymisji. 
nie rozmowy z szefem rządu, który bę- : 
d'l:ie przez "Wyzwol~nie" najbezwzgl~d. I 
niej zaatakowany za sam fałd pr6by u- I 
trzymania władaJ w ręku "ChjcM-Piesta" l' 

i zasłaniania si~ w łern d.ą.LerJu p<t\\o'a~ą 
czynnika nieodpowiedzi;dnego, jaldm jest I 

, 
• • i 

W każckf kombinacji gabinetowej jest ' 
pewne, że premjer S~yński zrezygnuje I 

z pne-Y icz'Dci;a w rząd'!le i że nastą- I 
pi. zmiana na stanowisku mmiW:-a skall'bu. l' 

Jak bowiem pow~cbnie utrtZymnją 

Fa 

• • 
W cza.sie konferencji z kołem żydow­

skiem premj>er Skr zyńsik i poinformował 
przedstawide:U koła o swoich z;a.miarach 
w sprawie wykonania punktów ugody 
rządu z kołem żydowskiem. 

Z .. m; rt:-·T 'e poleg8Jją na ścisłem wykn­
naniu wszystkich 12 punlktów ugody. 

ul ·0 ści 
został podany do wiadomości publicznej 

Tiak~t Ir-akł@fu I zach~wania się, przez jedno lub więcej 
'" ~ .. II trzecich rnccarstw zaatakowana ~ dru-

BERLIN, 26 kwietnia. (PAT). Traldat ~a siron'a, zawierająca niniejszy traktat, 
~warty między Niemcami a Rosją so- I będzie przestrzegać nalltraln,ość przez ca-
w1ecką brzmi jak n. astępuje: . I ły czas trwania konfliktu. 

"W dążeniu do uczynienia wszystkie- Art _ '. N ... ""A f • 
go, co mOże przyczynić się da ogólnego .,' 3 cJ'. a WYł'-"'ck kon ~ktu w ro-
pokoju i w przeświadczeniu, że interesy I dza,}u wynuenIonego w ~rt. 2-g~ lub na 
narodu niemieckiego i h:dności ziedno- I wypad,:}" gdy~y w ~zaSle, gdy za~a ~e 
czonych republik sowieckich wymagają I· str~n me bę;dz!c wmles~an~ w zawikłanu~ 
ci gł' o~' zaufaniu W5 ół rac wOJenne, mIędzy trzcoem.t mQcantwam! 

poąstaneJ!, l·pał , dna. , ki' dP soP l' y, I zosłała zawarta koalicja z zamiarem prze-
uW y rza memlCC l rzą wec- •. ki . tui ' '. et! .• t ki _ prowadzerua bo)kob gospodarczego lub 

, . lS e,ące. ~l ~ zy nutl1 ~ ?sun 'przy i finansowego przeciw jednemu z kontrahen 
J3zne umOcnIC przez zawarCIe specJalne- I t' oboWI'..,. { • .J ~ t . . t kt t ow, El .... u)e Się I,lfu6a s r011'a me 
go ra a u. t " d tak" k }'" 

\
'.'1 t 1 ..l_' 11'ł d' -""cki _~ przys ępowac o leJ oa lej!. 
~ ym ce u UUlZle rzą D1eml~ .. .,.-

nistrowi spraw zagranicznych S1!l"eseman- I Art. 4-ty: Traktat ma być ratyfikowa­
n(" wi, a rząd zjednoczonych republik 50- I ny ,a dokumenty rałYUkacyjne wymienio­
wieckich ambasadorowi Krestińskiemu ne w Berlinie. Traktat wchodzi w życie 
pełnomocnictw do wymiany n~tępujlJ- po wymienieniu dokumenów ratyfikacyj­
cych postanowień: nvch i obowiązywać ma na pnecląg lat 

Arty!~uł t-szy: Podstawą stosunków pięciu. 
między Nieoca.mi a unją sowiecką pozo- Kontrahenci porozumieją się przed u­
staje tra!!t"!.t w Rapalło. Rząd niemiecki pływem tego tendnu w sprawie dalszego 
i rząd sowiecki pc,zostają w kontakcie unormO---t\'ania stosunków. Na dow6d tego 
przyjaznym celem porożumicwania się w podpisali pełnomocnicy tral·dat, wypełnio­
sprawach, dotycz~cych interesów politycz ny ,w dwóc~ eąz. ,L,,,larzaeh w. ~er1inie 
nych i gospodarczych. dnIa 24 kWletnta 1926 r. PodpisalI: Stre-

Art. 2: Jeśli jedna ze stron zawierają- semann i Krestinskij". 
cyeh traktat, zostanie, mimo pokojowego Koniec godz. 12-ta. 

Traktat polsko-rumuński 
winien być wzorem. jak uzupełniać układy 

locarneńskie 

9 

Oświetlenie LitwinOWi 
MOSKWA, 26 kwietnLa. (PAT). - W 

e'kspose, w)1lgłcszonem na sobotniem wie.­
c,z ornem posieiz::,IlJiu Cik'a" Litwinow o­
ZTnajmił o podp:sa.niu sowieoko-.nietmłec­
kiego trakŁal;u o neutralności. Til"a'ktat ten 
uzup~łnja wymiana not pomiędzY konbra­
hentami. W nocie sWelj t1ząd niemiecki o­
św:adcza: 1) zawarty ŁraktaJl będzie sprzy 
ja[ utrwaleniu pc,koju og61ne.go, 2) ponie­
wa,ż zasadniczą ideą l~gi 'lla.rodów jelst re­
gulowanie spo,sobem I)Qik ojowym i spra­
wiedliwym prz,c::iwieńsbw międzynarodo­
wych, traJktaJt rosyj'sko-demieclki nie 
sprzeciwia s! ~ idei ligi. Nie~cy czynią 

I przytem ulistrzeżenia na wypadelk, gdyby 
, do ligi prze:niknęłY jakieko,llwiek dążen.ia, 
sprzeciwi ające się zasadniczej idei poko-
ju i jednc'stro01Ilie skierowane prz;eciw so­
wietom. 3) kwe'stja ewentualne,go uzna,uia 
sowieLów za napa's·tni'ka w Ziwiąziku z art. 
16 i 17 naktu ligi może być rozstrzygnię­
ta w spo<sób dla ~, ~emiec obowiąz.).ljący 
jedynie za ich z.godą, 4) Niemcy proponu­
ją za wa.rcie specjalnelj 'koł!1wencji dla re­
gulowr.nia sporów prze,z arbitoraż lub ko­
ml.sje pojedna \V'cze. Rząd sowie·cki w no­
cie swej przyjmuje do wi'aldomości oświad 
czenie niemieckie, stwierdza pokojowy 
charakter traktari u i wyraża zgodę na za­
warcie k01lwencji o aorbitrażu i komiosjach 
pojednawczych, W,końoo oświadczył Li­
twinow, iż tralldat nie zawiera żadnych 
Łatnych uzwpelnień i bę dz.:e ogłoszony w 
całości. 

MOSKWA, 26 kwiełnia. (paL) TASS. 
dOn<ls1 z Kowna: mdtniłste~ Reini.s w wywia.­
dzie prasow}'lDl kat.e,g.orycmie z8lpr~<czył 
donie~iooti01ll ;pr.asy Ul,gt-aniczne<j o s'zcze· 
it6~ach :rokowań sowiedko • lHew.skkh. Ta~ne Idauzuie Oświadczył on, iż przedmi,otem rokowań go naś,ladowali w'Szys>cy ci, którzy m,ają 
jelSt zawar<:ie traktatu, an'alogkzne,go do PARYż, 26 kwietnia. (pat.) "Journal" identy<:zne interelSY. PRAGA, 26 kwletnia. (pat.) - "Narod-
sowie'cko-tureckie.go h-akta~u o meagre- pisze: Tr,aJ1dat polsko-rumuński jest doku- PRAGA, 26 kwietnia. Wat.) - D.z,~en- ni Politilka" stw+elfdza w artykule, poświę­
sji, neutralności i Zlobowiązaniu się do nie- mentzm w najwyższym stopniu interesU- nikl, komentują:c umowę p.oliSko-rtloIIluńską conym umowie nlemiecko-rosy;<skiej, że 
zawierania wkładów, skierowanych prze- jącym, a'lbowiem ilttstruje on spnsóh, w dopatrują się w niej dowodów wpływu no- o(llłoszoną zostanie jedynie jedna część u­
<:iw drugi,ej stronie. W sz,cze'gólności, do- jaki można uzupełniać system układów 10- I wych metod ligi narodów or,az wzma,cnia- ~owy, przemHcza,ue będą natomi~st klau­
dał minister, w projekcie traktatu sowj.e.c- carneńskich otacza j ąc je jak gdy,by m(lC· I ją,c,ej się J.'cnsolidacji sto.sunków na zwl'e taine. Ostateanym celem te) umowy 
ko-litewskie,go, niema żClJdnej klauzuli o I nem opanc~rze,niem, bez którego uie mo- I Wschodz1e. Dz:cnniki st~erdzatą, że u- ! s~ - zdan:em altto~a a~tykułu - Łen:den­
go~o~ośd zapeY"nie~ia Utwie po,s ia~ ani'a i gą ktnieć żadne gwaranc j.e !rw,ałego po: I mowa p.ol.s.ko-ru<moos~a, IJest naJcha'l'~te- I cJe od:vet~w>e Berh'lla l M?s~wy. Dobrą 
Wllenszczyzny 1 Kła;.pedy pod waru n" il>m Iw:t1. Traktat polsko-rU1l'iltnskl pr zynosI I rysty,czme;szym czy:nmklem w syst,emle u- I odpo~ledZ1ą na te tendenC je "Jest za wa:ta 
z:ze~,zenia si~ przez Litwę zam iaru wsią- I ,. a~zczy t 1l1i~' ." ircwi Skrzyń.skiemu i mi'lli- mów, e~rope\,sk;.t::h i ż,e niewątp1iwle P'l':y· , obe.~llle ucrn~w~ po>ls~o-rumuru~ka. PoW':,u­
ple1IlIa do zWIązku bałt)'lckie:llo. \ strowi Duca , a zarazem stanowi wzorowy I czym Slę on~. d? 'pohtyc'zn.e~o wz:mOlClme- I no, S Ię pomyslec o .pr ~ )'Ig,ot owa m,u odpoWle .. 

model. za.słUlgu;ą:cy naprawde na to, 3JŻeby nia włSchodn1e] l srod'kow~} Europy. dZl ze shony takIZe ~nn}'lch pansŁw. 



_~:.-_____________________ 2~:1::~.:::.~J'0LSKT - 1926..,:. 

Gwa towny tak o e y rzą 
o y 

l\r. r J~ 

Obecny układ sił 
na terenie sejmu 

RZ'ld opiera się na dośt sła· 
bej większOŚli azji dy u ji nad preli inarze budż 

~ ,Wedłu.!:! o~L1tni4e'gozestawienia 1. koń. 
Lewica seimoWa przy głosowan· u została w mniej z03ci ca ln'.-iet:o:a b. roku pO'dzia! sejmu na ~ru. 

zo 

W .. "I hś.my la słusme wy.'!otąpić z własnym 1'1"0- dy minLstr6w. Jako proteEt przeciwko ist- py j~d na~[<:C~)l'jqcy: razenla O O ne ~ramem g Otspodarcz)".rn. Pozesltanie za'lłu- nieniJutego ~ządu, mówca wypowiada sł4ł Zw. lud':)'~,o - narodowy - 100, Chrz. 
ł 21\ klasy robotciClZe~, że PPS bez względu przeciwkO' prowizorjum, i wnosi Q odrzuce- N. - 19, Ch. Dem. - 41, Kat .. l.,uId. - 7, 

.. Wczorajsze ~~~en&e se~~u wype.: na to, ralk zapatŁrywała się na ten pro- nie go bez odsyłania do komisji. PSI.:.. - Piast - 53, Nim. - 18, Klub 'P'ra<:y 
.uło 11 przemowJen OPOzyCJI z OkazJI, $!ram, nuciła w asy hasło podjęcia odbtt Poseł WanszawtSki (.komunista) oś",lald- - 6, "Wyzwolenie" - 25, Stronnictw{) 
pierwszego czytanrła prowizorJu,m budże- I dowy tyda gospod.arc,le~o. Rozwi,jnjąc eza się przedwko p1'owi1zorju-m. chłopski-e pos. Brylla i Dą;bsik~ejgo - 3D, 
towego. LO'ża nądow8 była prawie pusta. I ~zczel!óły progr~m.u m6wc~ oświadcza) Poseł WY1Żykowski stwierdza, j.t utrzy- Ni'tz. par}!. chłoptS.ka. p. Wojewódzkiego 7 
Ukazu'e się w nie} tylko młnJster ZtłLłe. I ze prO'gram socJa~st6w. moz~aby uazwac manie w obecny.ch warunkach rządu wy- Rad. Str. chłopskie p. O'konia - 2, PPS 

J. • . programem inflaCji chwdO'weJ, a program ł~cznie prawicowego je t prOlW()okacią chło - 41, Koło tydowski-e - 34 i p. Pryłucki-
chOWS'~1 i St. GrabskI na czas dłuZ9zy, Q- I mmistra Zdziechows!Ueg.> inflacji stałej. pów i mas robotniczych. Jedynym ratun- l, KI. U 1«-. - 15, K.\. Białor. _ 4, Stron. 
baj powitani. bUTZliwie przez opozycję, a ! Chce uratować skarb kOlsztem koIeja- ki·erm jest rozwiązanie sejmu, a reforma Bi'ałor. - 5, ros1anin _. 1, komuniści, - 6, 
przez krótką chwilę Moo~iełi łam takie I rzy, emeryll6w i urzędników, rzuca on rO'Jna jedyn~m rO'zwi~aniem sytuacji go- bez zgłoszonej przynależności - tO 7.. po­
gen. żeagGwski i p. Chądzyński. Premier I frazes, że kl'ub,Y pO$iadai.ące są. tlll; wy- I spocl'a.rczej. Opozycja ni!gdy nie uhud'Jlba.ła śród grup małych lewilC'owych polskich i 

• Skayński b ł nieobecny. czerpane, że nle mo,!~.ą niC płaCiĆ. frzeba 'konie-czno€ci pań.słwowy;ch, .jednak obee·

1 

u'kr. 1ub Mator. po r6rnych. t'odamllch, ra· 
P y ! ze"'w'ać f, fr8.zesem, Jakoby podatek ma' I nie Tli .prowizorjum q.d!Jl, mówcv.l!łosować zem 443 i jedno miejsce bez posła. 

Opozycja w swych przemówieniach, i.l tkawy był lljeściąllalny. Darowuje się I '11ie może. S . t . d t " l' 

które zainaugurował poseł Marek, pod- 600 IllUjO.nÓW, a chce się uzdrowić skarb I Poseł HarŁglas (koło żyd.) oświadcza,' .J t~onntl-c. 'WZ/ł, nLlaJNąJCe CP[~e nsawlclpe'lstLW 
kr l'ł . 'I_! dm • k t t' l' .:I~L· h P . l t k .. ł . będ . . .. l rząwZ1e, .~. w. .-., IlIrZ. E!m., .-eś 1 a, że z ClęZlillem sen:em o awl8 on em ren 1nwa ~ClJZ}.KIC. rOJe., on- .ze.g osowac Zle przecIw prow1zofJUm p'., t . :>"l.PR .' 212 dl ó K t L d 

) • , Ł hl' t kt 'I P . k .. t' t la.~ '11.'1 . ma/l\ ..... ~ w, t; a ... u ., rzącJowi komiecmości państwO'wych. 1rc' e:row pans wowyc na ezy ra owac . rc;e t te~o p:ow~ZOfjun:. opar y JCS na popierającymi zazwyczaj ten ~e-sp6ł 217, t. 
. Poseł Marek pn)'tem tłomaczył do- II ja'ko .yotum nieufl1o~ci dla cał~j admi~1i- ~zd~·ld()t~'?'- yfprc'Je-~Clte ~~dietlu na rMo~ ~9t2~ j. blisko wi.ę!kszoki, wyno!zą~ei 222' gło.'1y, 

• $tracJl, dla wszysttJ.nch wład?; t przedslę- I l • a eso c ra Je~ merea na. 1n1S e. dk h . Kl Ch 
f , fllOT<' W pa s wowYC . sy.ar u ązy 1.1'0 sanacJl OSZ em z,mmeJ Z(?M N .. 236 itI ów l" tychczasowe stanowisko P.P.S. JakO' wy- L' t ń Ł h l' b d·.J .. k Ł • • a w wypa ac onOp1U'C1a prtelZ .. rz, .. 

nikające z jej poczucia państwowego. Mówca uważa, że O'statnie przesileni oill poborów uTzędni-czych. zamiast prze- a.. os. 
KO'munJści odpowiedziefi n to róŻtlemł l ~ostałO' potralttowane w ST.łos6b, pomija- i -prowadzeni ~a6adnic7ej redukcji oraz W tej chwili, IX> wy1śdu PPS., wobec 

&zydersŁwami i w.ogÓJe st.alDlowiJi wczO'rał ; jącr, iuż w.zględy. pnyzwcłto~~ nietylko z,mnie,j~zenia budżetu wojskowego. pozostani,a w rządzi·e ez:Łerech stronnictw 
'b d" do 'ć • h I polityczne', ale l tO'wBJrzyWJeJ. Nawet Przeciwko budżdowl wypowiedzieli Zw. L.-N., Chrz. Dean., P L. - Piesta i N. 

na: arZ1el rozra waną ozęs iZ '1. I ~c;m i malTszałe-k u-sullięd zosta.li na plan dę również poseł WasyńcZ'Uk ~i1. ukr.), P. R, oraz wobe<: uchwaly KI. Kat.-N., 
Po serii pNemówień, w których prawi- drugi. Jerenhcz (kil. blałor.), Kroni!! (7;je·d.n. niem,), oświao-czająlCej się :ta. d~omoi-elliem rzą-

ca i centrum udziału nie W%.łęły, odbyłO' l W tern miefs'cu manszałek przerywa l Szaf'i'e~ (niez. palt'Ha <:hlO,pska) i ks. Okoń I dowi po wyjś'Ciu PPIS., jalkoie-t uchwały Kl. 
się na żąd.atnle posła Bryła, głO'sowanie mówcy i śWii'aKlcza, że nie czuje się do- I Cradvk. stronnidwo chłQpskie). Chrz - N. z dn~a. 21-go b. m., oświadcza-
Imienne. Lewica malada się w mnieJszo. ,kni~tyrn w ostatniej sytuacji politycmei. ;ącej się za niedopmszczooiem do prz~sile-
ści i tO' 7JDacLnet. 'Pos-eł Marek stwierdza wre\S'7Jde, te Głosowanie nia, istnie~ więk.sz.ołt w p~wnvm zakre 

Prourl~um budżetowe _t. .. łO 44 mi~te'r s!karhu po raz trZteci wnosi pro- , • • ,,_ ł .sie 
~.~.J , . . ",":"1~' , wirOlI'jurn, ale powinno ono brtprze·strOogą,. Po l'.rze:mowleruach n·a wnl()lSeUS, pos a 

g!O'~ WlększosCl. 'WJadOU:,o Jednak, że i że kro-cząc po tej drodze dojdziemy do I B.ry'Ia przys~ąpi?no do imiennego głosowa-
me Jest to te malWlCle ,,44 , a tylko pro- I prowizlOt'jum pań,gtwowego. rua nad wnlos1uem 'Posła Marka o odrl.tl-

Bestjalstwo ludzkie 
Bandyci tywcem spalili w pi, 

wnlcy cztery koblery 
Mroryczna cyfra, jak prowizoryczny był I • 'I cenie~rowi'zorhlrm. • 
temat wcrorajszych obrad i głosowa6. i Dalsze gło~y przecl~v fZit" WnIosek ten upad1 156 gtOSIUW ~-

Na dzisiejsz.em posiedunłu komisP I d OWI' I ~kO' 200-tu • .ustawę ooeslano do koml- Bukueszt, 26 kwi-etnia . 
• karbO'wO'-budźetowef p. Zdziechowski ~11 budżetowe1... . Do dU'!!O' może doJść ",rwy zenie 

«ł ' . tro . d od ' Poseł Dą.b~ uważa., ił o.becny rząd Nast~pne posJedze.mc we środę, dn1a bandytów, świadczy potworny fakt, o któ-
wY,s OSl expo~, a lU . ' we sro ę, • fa· I poP'ałeił O'bowiązujące dotychczas oby- 28, o god',,'nie l1-ej rano. Na lPorząd!ku rym d<mOSlę z ~łorwac 
Da prowf:rorJu~ budżetowe powrÓ01 Da I czaje parlamentarne, za 'Co o.dpowie.dzia.l- dz,ienny:m d,rugie czytanie projektu bud:i~- W ~inie Costiugenł-Mare cło miesz-
plenum w drU/11eD1 czytaniu. ność ponosi pre,zydent R~pHte.j i pTeze Ta- tu I kania żydowskiegO' kupca Moryca Brissina 

St. Gr. I L -~ - -, o .. wtargnęło ośmiu zamaskowanych ba~dr. 

Przebieg po ledzeni Mor erst 
JiI 

o 
Przed ·p"Tządkiem dziennym poseł 'Po­

niatowski oświClJdcz,a, że każdy. rząd mo· 
te konysŁać z pewnej tolerancjł opozycji, ! OFIARĄ RABUNKU I MORDU PADŁ NIEZNc.ĄNY JENJEC, POWRACAJĄCY 

Z NIEWOLI DO DOMU. 
gdy mu zależy na załatwie-niu kOlIliectZltlo- Lwów, 26 kwretnia. 
śd państwowych. Ponieważ obecny rząd. Przed k;:lku Idniami policyjny zarząd 
Jest wskrzeszeniem dawnej łączności Pia- I Ślledczy we Lwowie przypa&kow.o wpldł 
da z pral\<icą - przeto opozycja tych na ślady d.okonanego w Ma,lechowi.e pJd 
względów do te,l!o rządu stosować nie Lwowem lIl10rccr twa j8SZCZ'" z poczat­
może. • ki:em 1919 ro'ku. Z ,przeprowadzonych do-

Mówca wnosi o odrzucenie pl'owizo- chodzeń przez komi!arzn Batcrd-:::ego wy­
rjutn, opierając się na przepisie regulaml- I nika, że morderstwa tego dC'Jt'-<c ' ł s"ię nic­
nu, że druki r07.dane być muszą na trzy I ja-ki Piotr .Abrami'k. ru;<in, z~mi::: zkaly \Ii.' 
dni przed posiedzeniem, a rozdane zosŁa- Bu~ku. 
ły dzisia) ra1!0' Mars~ałek ?śwradcra, że Mia<nowicie w cza.3ic walk Dcl~ko-ukr!ł­
wE.;dl1.lg lego mforn;a7Jl dnl1u roze~ł~no. w liliskich .0 Malc'ch6w, prawdnpadobnie z 
soootę. ~1og. ły • byc ~ednClJk wypadki nIe- I n.iewoll rC'syi~kiej po. w!ra'cał j·zniec austTla­
d~,ręc~enla pos1JCzego]nym posłom. wsk:~: cki, p.olak chcąc do.stać się do Lwowa. __ 
t.k nledbal~twa. lub nletdopaltrzenJ.a ~l1Z ! Przybywszy do Malechowa, pozostał w 
~zych fu.nkcJonaquszy. Akt ten me. Je'~t I c'hacie tamteiJs2'Jego gospodarza JaJ.a 
Jed!l1ak zadtnq przeszJkoda w załatwIemu I Łoika i zcękaltly nic braJ: żao'nc60 udzia-
prowizorjum. łu 'w walJce. 

Poseł Poniatowski oświadcza, że wszy-
scy ?o"lowie klubu Wyzwolenia otny- i Tymczasem <lo te-i i:haty ,weszl.i dwaj 

ukraińscy żobnierzc, z których wspomniany 
A'bram'k chciał natychmiast nieznanego 
żoln'erza zasbrzelić. Przeciw temu zaczę­
ły protestować zchran-e tam kobiety: Pa­
śka Łoik, p(!l",gjo, Sawb, Katarz,ymal Po­
leć. A::na Bryk, Zofja Kaiiniak, Maria 

! Chabrc,w1cz i Katarzyna Worowiak. M;­
II mo to AJbr.am 'k niezn.ameg:o ,~rzy1bysza naj 

pieJtw chrabował z ubran!a 1 butow, wy· 
pr.owa.dził~o ZI cJlaty pord pozorem zapr:J­
wald,!pt1ia do kome!1J.danŁa i 'Łużza slo·d )łą 
Daniela Bt;CeE1łi7alstrzelił go. 

Po przeprowadzo:,rch' dochod7.eniach 
Abramika odrzukalDo w Busku i aresz1o-

I wa'ntO, a NCl10raj iPrzew.ezicno go do LWG­
. Wla •. Zamordowany ll,iezr.anego nazwi'ska 
I żo~nie:z na .i~ię ~az~rwał się ,!~!'zy, ::t 

I rno~ł być lakz·e zoln;erzem polo ,\1;'11, Jo 
czego równ -eż prlyz·nawal się. 

łów, iądając pieniędzy. 'Brissin odmO'Wlł, 
twierdzłpC, że pieniędzy nie ma. W6wczas 
bandyci zaczęli się nad nim tek nielud1ko 
znęcać, u wr~u:ie ~ka.mł 1m kry)6wkę, 
gdzie się mieściła jego cała stO'tówka l ko­
sztOW'llośoi. 

Teraz bandyci skrępowali calą roda.inę, 
1 t. j. kupca, jego żonę i trzy nieletnie córki; 

poczem znieśli jeńców do płlWIlicy. Tutal 

I zaczęła się rozpasana orgja. Lotrzy wkrót· 
ce upili się winem, znalezionem w piwni. 

I cy i dopuścili się WSz}""C'Y kolejno ~jaJ. l skiego gwałtu na c1.t~re:ch kobletach. ~o?­
I czas tegO' Moryc BnsSln zdołał rodt~zD1Ć 
I swe więzy i nieSlpostrzei:enie uciec. Na te: I ~o rGzp'aczliwe krzyki sąsiedzi p-ospiesryY' 

z p.omocą. 

Tymczasem jednak bandycI zdołali już 
dokonać zbrodni: Oto cziery ofiary O'blali 
naitą i podpalili, paczem uciekli. Przyby­
wający z odsieczą ujrzeli ze z1!rO'zę cztery 
zwęglone ·tntpy. 

mali druki dziś rano. Mrurszałe'k zaiJ>owia- I 
da, że niżsi funkcjonaTjU'sze, klt6rzy nip, I. 

wykonali swych obowiązków zo~taną po­
cją~niłrci do od'Powiedzialmości. Ale. a ·"uwalniaczy od 

Jak stwierdz.cnO', ci 8a11li bandyci w są­
si">dniej miejscowości Frwn05a rÓWiDłeź O'b­
rahowali p'o'Mne;to kupca, przyczem Jeden 

W01
" ska" z nich tldając listonosza wtargnął dO' domu, 

! toru1ąC drogę towarzyS'lO'm. 
I LudnO'ŚĆ ckolic'Zn~ ~amęła pani:ka, 

I Eksperci jednogłośnie OrZelL li, że na 44 zwolnionych! gdyż ma się tu do czynienia z szajką nie-

. 42 było zdolnych do służby woiskowej ! =~ ~i~i~~iaj:~~h i si:r;::::.h ~:d:: 
Następnie i,zba przystąpHa do prowi· 

zoriuJll 

Ostra krytYka pos. Marka Z War.suwy donosza.: r <:hirurgów, p'p.: prof. dr. Z. Radlińskiego, ' zbrodnie. 
Pierwszy zabrał głos poseł Marp.k Przewodni.czący p. sędzia Skawiński prof. dr. W. Sawi'ckiego. ~en. dr. W. Cho- I 

(PPS) który na wstępie swego dłużs'ze'to J oznaimił, że nadesdy z P. K. U. księgi, o· rodyńskie.l.!o i prof. dr. W. Grzywo - Dą· I 
przemówienia, w ktÓ1'em poddał ostrej I laZ karty indywidualne poborowych, wy- browskie~o. Wynik e,ksperŁyzy przedsta- . 
krytyce program gosPO'darczy obecnegO'! mienionych w akcie oskari·eni,a. wił sądowi p. gen. Chorodyński. Zdaniem I 
rządu, a zwłaszcza ministra skarbu. W związku z tem p. prokurator Ni5en~ pp. bie,gły-ch, z pohód 44 ,poborowych, I 
stwierd,:ił; że ::łdy w Hstopac1zie PPS pf'~y- son wnosił o dołączenie tych dokumentów k{óny byli uznani za niezdolnych do służ· l 
s~,, ~ ew-l.::. ds koalicji, ch:::iała spróbować do ald sprawy. iako dowo<:lów r:!cci:owych, by wojskowej. komi·sja sądowo-lekarska u 
po raz pierwszy, a może 0.8Ła1ni, czy są o ponowne wezwanie qo sądu poborowych, . 28 nic nie znalazla. w 12 wypadkach zau- I 

Zamknięcie ,.Gońca Krakow­
ski go·' 

KRAKóW. 26 kwie1nia. (PAT}. "Go. 
niec Krakowski", or~al1 związku l11'dowo~ 
na1rodowego, przestal wychodzić 1 dniem 
dzisiejszym, 

---010--- . 

Sto jedenaście fabryk 

w ~po{eczeńsŁwie siły zdol'lle do wsp61lle- bad'anych w ~harakterze świadków i do- I wai.yta pewne zmiany, ale nic w takich 
~o wys:tku. Zawód, jaki go spotkał, je.'. I konanie eksper1yzy daktyloskopij,nej w ce- ro~miarach, jak i~ podawano, Cier.pien;~ 
ci~ikil1l zawo~etn niei.Ylko dla na'. elle i lu ustalenia. czy oddski palców na doku- poborcwy<:h w 30 przy!padkach mogły być 
eUl państwa Bez jasnef%o pTo~ramu kos- mentach z P. K. U. są aut-entY'czne. sztucznie wywołane, .(\ tylko 17 poboro-
ticia 0 '- pcczątku przedstawiała smutny l Sad uwzględnił wniosek prokurator·a l wych zakwa'1ifi.kowano prawidłowo. zatrzymanych przez koła 
obraz. 1 y:nCZ1l.sem od lislo,pada Dołożem~ poczem przY'stą'pił do przesłuchani!! świad- : Eksperci z pośród 44 pohorowy<:h u-
się po-aorszyło. I ka p. adw. Kwiatkowskie·go, który o dr. znali za zdoln)nch do służby wo.js'kowej 42. W stanie .MassachuseŁŁs ~den, ntepo. 

Pierwszy okres swoich rządów "''''l..! Szar·eckim wyra,ził się, iżbvł to <:złowiek Dal-ej p. gen. -dr. Horodyń!ski poddał zorny kot zdołał ratrzy:ma~ oorazu 111 f~-
Zd~:e~l~ w~'~' poświ~~ił na propagowa.nie I idealni,e z,a~ny i nieskazitelny:... sz,c7!cgólowej analizie or:zeczenia, dotyczą- bryl{, położony>eh w Fan Rlve1r, a sŁało SIę 
pbhfYI<; sv:c~o I;t't"onnlctwa, głoszac o . O", Nastę~lTIJ~ W11Słtlichano omu!! hle~łycb <:e posz,czegc1nych pcborow'\"ch. to w s.PQJs6b na,stępu.ją1cy: 
nieczności rew;~jl sltosnnku do produk.:;t KoŁ spostt'izegł wr6-bla, siedzącego na 
i ohn!żenia św!adrzeń socjalnych. P. Zdz;c Pk'· d I .. Z d ił'" ł d transformaJ.orz,e cJ.cktryczny.m, podkradl-
chi)w~ki powk.aziai, że trzeba raz zer Nać O O~. CZY a sza WOJna a c a UitYCII~ Ul ł] Zy szy się więc do ptaka kocim zwyczajem, 
z pnljtyk~ itl1hcjl. ale mi:1isŁer ~klHbu DeCYdUjący mome!1f padinsJJskfor T lpycho skazany na & I dał .potężnego su!'a, ale, spadłszy.na d, u-
przer1~t"wił projekt ustawy, w kt6rym PARYŻ, 26 kwietni.a. Z Udtdy donosat: miesięcy wlQzhmia I ty tra!l1sformatora, \~ywolał krótkie spię-
proponuje wybicie 81 miljonów hiletów W d.niu c1zisi~;'sc;Ym zakończcne będą ro- cie, poniewaz zaś silą moto.rową wszyst-
7.dawkowych nił pckrycie niedoborów. kowania wstępne, jutro zaś rozpocznie ię Nasz wileński koresp. 1eldonuje: \1 kich fabryk w Fal! River jest prąd elek-

r\r(.sl~r;p·I!Ł' p. Zdziech , w ki powiedział. wlaściwn konferencja pokojowa. W prO'cesie PQdin.spcktora Teł'pycho i itrcmy, w.s'z}',lkic więc stanęły natvcn-
że · nic mnł:Uil prowad7ić polityki he/.. po· 11 Jui dni najhliż.s·ze pozwolą stw1crdzić, innych VI n-ej instancji lapadł wyrok, ka- 'I mIast. . . . . 
1. Vi:, l ki za Ó raniCl,!1ci, a gdy w<:'l.','stk;~ na- czy układy do !' , w , c17,ą do poroltlmieni'a. , .... Przerwa lt'. trwała (,31e pot godzmy, Zanl.ill 

ci 7 cif' w' la ką [1ożyczk" r;n-,iCldh. przed· '.'fI pr7cciwnrm rinie n!ezwłocTtll'c no lC'. S11Ję<:~ W}'l'Ok., ul1i~whmlaJqcy J InstanCjI i . n~lpr()\,~jono szkodę wyrządzoną przez 'ko-
',,'I" I'rd~r'm, 11161", jc~t POWf-lGchni" 1 1 \'laniu _I'" cl6w arnljc francIIska . i hi:' I skazUjący poosąrlnego ToJpychę l-a n du- J ta. który rodcb'1.o czuje się wcale nie~. 
I.Tl:.lny. . I zpal~3k~ prr.yslą:pią na ~ałym froncie mu' I żyde władzJ Da 6 mIesięcy więzienia I po wstrza.sie, iakie,go d-ozn9ł. 

GdM mi:ni&iu. wabu, milczał. uwaza· ł rokański.m.. do Jfenera1ne.l ofe.n.zvw,~ 
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Ofiara katastrofy lotniczej Smtltne wspomnienia wojny 
Tragiczny zgon pułk. Alelisandra Serednickiego Sochaczew w gruzach i ruinach 
Jak donosiliśmy, w ubiegły czwartek l ey dyoillu lotniczt!go na froncie. W o,kre. 

z~inał śmiercią trrugicz.ną podczas lotu ! sie form o·wa·nia się armji polskiej w rOiku 
s łużb owego ś. p. pułk.~pi1. Ale!k.sander 1918 zmall"ły naie,żał do rzędu najba!rdziej 
Seredni ~ki. ,. , ruchliwych i c'zynnych pionetów lotnie-

. Pod bolk~em 0.' olicy, ~rzy W1aJŻnym tra,k-I pieMo WOl1ny i mrnieni01l\Y został w gro. 
Cle k~u~acy);),ym, biegnącym n.a Łódź zy. Dosłowme. 
i ~a,lisz, istniało ongi ładne i schludne Z 266 domów mieszkalnych, o-caJlało 
ml ~srteczk~ ~och:lCrew.. Pnysz!a :wojna. ~a~~d~;e 14. Mieszkańcy gremja'lnie opu­
OSi'ero mieSięcy wa~:kl po'zycyf't1e) n.acl SClh ml1arsto, tylko 20 osób pozos,tało na 
Bzurą w)l'SltalTcz.ył1o , by obródć milarsto w s2lClBJt!kach swe,glQ dobytku, tułając się po 
proch i perzynę. P rzez dkres tych ośmiu I rOZJWaaonych piw ni.c a.ch. 

T?ez1Jt o~na smlerc wyrwała z szeregów twa p~skiego. J1JJŻ w lutym 1919 r., sfor­
loh1cl. wa Jednego z najtęższych t naąłep- mo.wawszy z ki'lku starych odziedzic1.o­
s z:v·::: h , Iuazr, o nieskazit~lnej pTa wości, l nych po okupal11l:ach płaltowców 4-tą e­
"'J'jdlc.c1; z CLle.tac~ ducha 1 ~hail'ak~~eIl'u -:- skadrę 'l'otnrczą, wYrusza z lIńą na froM H­
cz ,,:·w:e • .;:u za)mu; ące<g? w ~Ie'rarch? l lotn1- t ews,ko-Ma łoroski. W marcu te!{oż roku 
c:-e.j czołowe sia,ncwisko ~ns'Peiktora 101:- zosła.je dowó'dcą I gurpy lotniczej z rów­
[11c .wa. noozesnem pełnieniem fun'k'cji szeJa lot­

n~dlwa frontu lit.-biał. W październiku 
1919 r. 7Jostaje odwoła,ny z tro'ntu na star 
nowiS/ko s~efa SlzŁabu ins'Pe~toratu woisk 
10000iczych. Dnia 1 maja 1920 r . rozJkazem 
n3C:/). wodza zo'slla~e mianowany szefem 
lotnictwa polowe,go przy naoz. dow. Dnia 
1 si&pnia 1920 r, rozkazem nrucz. wodza 
zostaje miClll101Wany szefem lotnictwa fron­
tu póŁnocnego. Dnia 20 września 1920 r. 
zo~taje mianowany szefem lorl·nidwa kwa­
te'ry nacze[ne~o wodza. Za loty bojowe 
na froncie zostaje odztna-czo,ny ol"derem 
,.Vi'rtuti Mi~itaTi" V Masy i "Krzyżem 
waUe'cZi!lych". Dnia 1 września 1921 r. zo­
s raje wyz.na'CZJOnY na stalIlowisko do·wód­
cy 3 p. lot. - 'Wll"eszcie 9 marca 1922 r. 
zostaje mianowany ~tllspektorem lotnictwa 
przy depo IV Ż. P. M. S. Wojsk i na tem 
stanowirslku pozostrafe aż do chwili tra­
gi'cmego Z'gonu. 

m~esięocy . ~.odha,clz8~ poaożony t~ż ~ad ~oljna skończyła ~ię i mieszkańcy po-­
rz:lką, znald()łwał SIę w SaJffi)'lIll STodku czę'h powra'ca'ć do miasta. gdzie ustali 
d~lałl~ń wo'jennych; ~al~o ,mi:ejscowo'Ść .do- turż. same 2'Jg'l!szCM i rui~y. Z dawne~o 
mltl!t1!)ąca swem połozemem na oikohcę, IDwIt,nącego Sochalczewa nie pozostało ani 
był objektem s:pe,C'jlalnie zrrucię.t)'lch :mna- śiladu. 

Ś. p. pu:łk Sere'dnicki pomimo sten­
nego :roTOlwia i nerwów w służbie l'otni­

Pułk. Aleksander Serednh:ki czej dh ojczyzny, utrzymywał się w sta­
łym trooingu, dając pol1zykład zastępom 

Zmarły urod:rlł się 6 :tutego 1886 r. w młodych pinollÓW jalk :nra[eży pra<:ować 
De;n~nkach z. kiiows'kiej z rod'ziców Ś. p. nad o.hroną przestworzy Pol'Ski. 
Wł~dysłaowa i Zofji z Bil eJWilCzów. Chociaż śmierć wyrządziła niepoweto-

Do b. armji rosyjskiej wstąpił w r. 1903. wamą stlTatę naszemu lotniCtwu, lecz bo­
Do roku 1912 pełni ł służbę w kawalerii. bal!errska S)'ilw-e[ka Zi1llarłe,go n~gd'y nie 
poczem przenosi się do szkoły ae.rona'l- ~ zblednie w naszej p auruęci , a jego czyny 
tycznej. W kw!elniu 1915 r. pełnił Stanc- będą drogowskazem dla prozysLlych za­
wis,ko dowódcy eskadry, pocz,em dowód- stępów naszych lotników. 

Przed l maja 
Trzydniowa prohibicja 

Z Warszawy donoszą: do ultrzymania spokQ?u i ła,cLu. 
Wbrew o'biega.iącyt1ll pogłoskom o wy- Między innemi cgłoszonO', że od godz. 

daniu zakazu UIl"ząd'zenia po-chodów i wie- 3-ej po p ołud!niu dn. 30 kwiertnia do 10 ra· 
ców na otwartem powiel1zu, .dowiardłujem:v no dnia 4 maja r . b. obowiCJ,izuje okres ab­
się, że podobnego zalkazu władze nie wy- stynenC'ji a:1koholorwei i nabiera mocY u­
dały. stawa prohilbicyjna. P['zer~ pie.rwSoze Wlięc 

Stronnictwa więc chcące urządzać trzy dni, nie wolino będzie sprzeclawać i 
wiece i pochody na ul1kach muszą jedynie pić wódki, ani innych tl'ooków a~koholo­
zarwiadomić o sw)'lIll zamirurze władze ad- wy<:h w mieJscaICh p ubLi c mych, -chyba ... 
minis.tracyjne i beZJPieczeńsŁwa, Iktóre wy- \ że ze szklaneczelk lub Hliiarneik w restau­
dały jut szereg zarząd:reń, zmielI'uiących racjach, jak to już utarł się u nas 7JWyczaj. 

Echa wystąpienia komunistów 
z Warszawy donoszą: p61l' włald!zy demon'strantów było nolowa­
Wczorajsze wy'SItąpienie nieł:z:a'te±nych nych w UIl",zędzie śledczym za prze'sŁęp-

50cjaHstów, którzy w doanu nr. 49 prrzy ul. stwa przewidziane w kodeksk 

gań się stron w,alczącyc'h. PuesZledł -cale l 

Smutny stan odbudowy Sochaczewa po ostatniej wojnie 

Nie malją,c dachu nad głową, tuct:tile po­
częli budować ipXowiz,oryczne baraiki w 
zierni ... w kt6rych lioozne ·rz,e.sz,e mies:2lkają 
jeszcz.e dotyc:hrczas. 

Bowiem z ol!!ól,nelj licz,by 252 domów 
zrujnowanych, od'budorwanych zosŁało tyi. 
ko 90 i to ozęściowo. Ru~ny dW1.l{Plętro­
wych łwdy:n.k6w obróoono w dOtIIly parrtc-
owe, odbudowa wielu domów wykonana 
została oty&o w niezna ::: zne'j i:ch częśd. 
Zaol11ieszkiwane są dziś ok<lło 104 do.my, 
czyli 40 proc licz,by d'lmów prZJedwojen­
nych, podczas gdy ludn o"ć mirusŁa zmni-ej­
szyla się niespe,bna o 31 proc. 

Wskutek przE!lpełnic liia wzg1ędni·e 
MrowY'ch lo<kaili, na.;mniej zamoż,na część 

liudnośd zmuszona Jest gni,e~ctzi~ się w O­
hytdn)'lcih norach, w ziemiankach i piwni .. 
caJoh, ~dzde człowIek 11Ioll"malln,e~ro 'W2ll'OIol 

stu tllie może się wYlP1'OlStOlWać, gdzie brak 
powi,eił.rza i świa1tła, wilgoć i zarduch, za­
bójczo dziaJbają na Ol1'ganil1JI11 tych ludz~, 
cał'e miarsto uŁrzymUljąc poo uS1,awiC'zną 
grozą epidemJji chorób zakaźnyoh. 

Ball'aIk, wyb~<lrwany ze Siki omnych 
funduszów magistratu, w którym zrnalazło 
pomlesZJCz,crue 20 rodzin be,zdomnych, w 
azęści tylIDo ul'żył dotli m~eszk.ańców. Naj. 
groźniej jedna!k brak lo'kali odbił się na 
stanie Ipowszechnego nauczania w Soch:>/ 
oz-ewie. 

LersZi!loO 7lWołaJi wiec przefdmaJjowy, ZIIlajdą Aresztowanym ko.IllIUIlli1s'tom, podbu­
swój erpHo,g w s8J(lzie. Z are'sztOowarnych o- r·Laljącym tłum do stawiania oporu policji, 
koło 110 deroonsirarntów uiliicznych osa- rozpra-szaiącej pochód, który zamierzali 
dzono w więzi'elIlFu do d'Y'SiPozycji prokura- l na Leszmie uformować pro'wody;rzy, grozi ( 
tora 30 znanych włatdzOiIl1 komunistów. I wię.z.ienie, Or.ganizatorom pochod.u zaś 
Pr6c,z tego li:sltę zatrzymalIlych ba·da urząd grzywna lub więz:iernie za niCiposłuszeń-
ŚJedoc.zy czy i iIlu z pośród S'Łaowiają!cych o- stwo. ---

Srutem do uciekinierów Jedna z gł6wnych ulic Sochaczewa, która od 11 lat nosi na 
sobie niezatarte ślady zawieruchy wOjennej 

Jak rządca folwarku wojował z zakochanemi parami 
Do rann)'lch zawezw.:ano pogotowie, któ Przy wytężonej pa-acy miejscowego I sz.kołą; reszta tło:czy się w mfl.łeńkich sal .. 

Z War.s'Ulwy donoszą: 1 
M~odość jalk i wszyst:ko w naturze ma 

swe przyrodzone prawa. Pi,erws1Jem pra­
wem młodości ZaJŚ je.st - miłość, którą 
w:1budza w piersia.ch młodych najsiłniej 
wiosna. Wcwrajsze jej podmuchy ro~nie­
city polŻą.dliwoŚć z;hlJ,żenia się do "narŁu­
ry" w niej'e:dnych mlo'dyM piersiach i za­
wrzały OIbiegiem krwi w żyłach. 

re przewiozło ich do sZrpit.a1a Dz,. Jez,u~. naJUczyoielstwa i przy trój1Jmiennym sy- kach, po,d karżdym wzglę.dem nieodpow!ll./ 
"Archanioła" XX wieku, p. Nowaka po- stemie naouC'21ania, przeszło 800 dziect, I dających swemu przeznaczeIlJi.u. W walce 
cią;gnięto do ood.powieldzialnośoi ka't'nej. I czyli 50 proc. ogólne,j ilch licZlby jeSlł: poza z tą klęską, OtPie'I'ając się IlIa pil"zynecze-

!!~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~I~~r~~~ricl~adwu~iP~~ = cZ!elk. ma,gistrat. k,Łóreg'o budżet wynos! 

II 
zaledwie 132 tys. zł., na własną rękę 
p'odjął się budowy szkoły pOlwszechne; .1 
doIllIU dla persone1u noaucz'Y'ciełski.e'go. DIl 
chwili ołncllej została wykonana <:zęś~ Koszty wojny światowej 

Co możnaby było mie~ za te, krwią zbryzgane, miljardy Cudowny ni.emall l eiŁ ni wieczór one~­
dajszy zgromwz1ł kilka takich młody(:h 
zakochanych par do parku w Gołąbkaoch , Parlametlotarzysta amerykański, Victor cieli, dając im tysiąc dolarów pensji, oraz 
podwarszawsikrego mająt1w. L. Berger, w wielkiej mowie, wygłoszonej 125.000 pielęgnial"ek, uposażonych takąż 

R d f l k R aJd N 
' w izbie deputowanych w Wa~z}')lgtonie, pensją 

zą ca o war u p. 01D!U owaK d ta'l • tk 'ki'" • oburzył s,ię na to ukrywanie się parek w I?r~ s ~ "maJą owe wyn! WOjny Czy to wszystko? Bynajmniej. Po do-
krzewach ledwie ożyłych 1. zimowej mar- I sWlatoweJ. konaniu tego wszystkiego zostałoby z 
twoty .. Schwycił więc cJ.u:beltówkę ~ jak I Ostatnia wojna była największetn nie- tych 400. mili~dów dolarów, wydanych 
archamoł GabryeJ wYlprruszał wyraZIstym l szczęściem jakie kiedy nawiedziło białą na ostatlllą wOJnę, tyle jeszcze pieniędzy, 
ruchem r~ki "gnl:h~jąc,e" parki z ogrodu. , rasę. Kosztowała 400 miliardów dolarów. że ~oglibYśmy za ~ie kupić ca!ą F;ancję i 
Zalkoc.ham wstyd~lwle 1 Z żalem r~wny~ Za te pieniądze można było każdej rodzi- B~lg}ę, ze wszystk!e~" co p05l:adaJą "f,ar-
talOWi Ad~a 1 Ewy olpusZic~ah "ra') nie w Stanach Zjednoczonych i w Kana- \1 tosClowego od koscJ.<>łow do tramwa)ow. 
gołą;bkowskl. dzie, w A~~lti, FraD;~ji, ~lgji, w Ni~: Bo czy kto zdaje sobie sprawę z ogro-

Wszystko skończyłoby się nadspo- czech, ROSJI, l Ausl!'Jl dac. ~om ,!ar~osC1 I mU 400 miljardów dolarów? Jeżeliby tę 
dziewanie spo.koj~e, gdyby nie nerwy 1 2.500 dolarow ze sprzętanu 1 ogrodkiem. sumę stopić na sztaby czystego złota, wa-
terrupe:raroent p. Romualda, który nie po- Przy takim uniwersalnym prezencie! żyłyby one 800 mil;. klgr. Dla przewiezie-
siadał tyle cierpliwości , ile archa.nioł. jeszcze zosłałoby dosyć pieniędzy na zbu- nia tych miljonów kilogramów trzebaby 

Porwał p. Romuald więc za swój dowanie w każdem mieście tych wszyst- użyć 80.000 wagonów, czyli 1.600 pocią-
"miecz ognisty", wycelował i wypalił. kich !::rajów, Ikzącem ponad 20.000 we- J!ów po 50 wagonów każdy. 

. ~rut dobiel~ł ucie:kinierów. Antoniego ~zk.a~~_ów:, szkoły z.a. 10, miHonó,! dolarów Tyle wydały państwa, aby miljony lu-
Zteltńs1.<i.e~o zranił w ucho, Marianowi l btbiJoJ'tekl za 5 milJonow dolarow. dzi uśmiercić, aby na całe życie okale-
p~eca,ah. ~a,nny wyszły bez szwanku. l Dale; możnaby było tyll;o za 5 procent czyć, a postęp cywilizacji i kultury cofnąć 
Ubnerowl zaś UJt'kwH w l!lowie. w szyi i w pozostałej sumy utrzymać 125.000 nauczy- I o dziesiątki lat wsłeclI. 

zamierzonej budowy i z braJku fundu .. 
SWw drulsze pralce zawieszono, mimo, że 
do osŁainiego momentu magistrat, środkj 
przez,nac:wn€:' na inne potr~eby miasta. 
łożył prawie wyłą.: zni'e na szkołę, w wie .. 
lu wyp<tdkach nie wruhał <; ię nawet zadą· 
gać długów, bj~e tylko dzieło doprowa­
dzić do końca. Wreszcie śwd!ki pienięź'" 
ne zosŁały cał~:owide wyczerpaJIlie, a za­
wód ze str ony subwencji rządowych po­
stawił ma~istrat SOoC"ha,,:zewa w połoźeniu 
bez wy}ścia. 

Wa'Żnej tej akcji społeczneą magistra­
tu, jaJk również dążeniOtIIl do poprawy 
warunków mieszk anoiOlWych obywaieli So­
chaczewa, przyc<:em na plan pierwszy 
wysuwa się pa ląca ko~eczność realiz.acji 
projektowanerj budowy t. zw. hal targo­
wych z Łaniemi a zdrowemi mi es z!kaniami , 
powinien przyiść nąd z wydatną pomocą . 
T embardziei iz rozpoc:zęde robót budo­
wlanych odprężył",by syturucję na rynku 
pracy w Sochaczewie, gdrle licZ'ba bez­

~ robotnych jest brurdz·o macz,na. 



• 'ZIlV. - GLOS POLSKI - 1921(5 'f. ~r. l1b -
\II i d II l; ; 1118znanl złoczyńcy okradli grdb na Ci P I-CI-t- ~ I \V,-e D k fZ· on ch I Hyjeny cmentarne 

o dł· k t· i cmenfarzu kafolickim crzeprowa za rewizje bez odnośnych zez ole' I " wes lonO-.1 w dnru WC!T.Ol"~;Szym ruemaoi ,110-

W ł'fS , • d · t I czyńcy prrzedO!SW~ się prz-ez mtIr na a rozne prze mlo y , cmeontarz kalłoHdki i okradli gr6b, n,aJe-

d b ł g k··· ' Żą.cy do rodziny ZibudoWl'lllcidh. Aony 19. 
ą Sn8Za O na ro WlęZlenJ8 l Złoczyńcy Slkradli dwanaście mosięż-

Bardzo cbruraBdcryst)'lCzna sprawa 't~ natychmias~ przeprowadzić t'eW1ZJę II .Tewc.zYńs1de~, kttóry padł ofIarą ~y l nych łańcuch.ÓIW, twzidJcr.zyt. i ~ ze 
wz~lędu na tanowi'Sko u'l1zędowe oS/kar- Wolski ('Igo. Nie chcąc oc1wleikać tej sprn- paserów i zł,odziei. &piru ,u1atne pochodnie, og6lnej warlotki 
żone'go i 5·tanowis.ko spot'eczme ~Mwnych W}, Wojciechowsk~ rewizji dokonal, n;!} Da1szy ciąg .pr.z.ewocLu .są.dlQlWego, pod- SlOOnuu.set złldtych. 
f.wiadkórw byla prz.OOmiolem ro:z.pTlaw są- trha')ąc wprn:wdzie urr><YWa.i:nie'1lia od. wia- ~'ZM kt6.rego zibadamo cMy szereg świad- Doohodoonie Ul hnernemi CIIllleOtarz" 
du O,kTęgowego w dniu wczorajsz.ym. dzy. Podczas rewi.lJji oookalf'żony zsaikrwe- ków, z k~6rydh n:ieikJt6rzy odsiadują O- 'W tdku. 

Na' larwie oskat'ŻoOnych za~indł wywia- stjonowa·ł ze~are:k.lInajcLuJją<:y si.ę w S2;1.t· be-ooiewy więziooia za krad~, po-
dowca uxzędu śledczego, Adam W()jde- filadzl.c paserów. W.o;Ciec:hCl'Wski 2')e-garek lwie.Tdził niektóre szcz.egó!l:y aktt1.1 06ku. 
cnowski. ten z8Jbrał, polecając Wolskim ~łosić ż.enia. 

Akt 06karżenia Z'CU".lA1cal podsądnemu l się tlaoz.ajuttrz do komisall"ja'tu. Zastawił on Zdołano 1M'laiłić, ~ św. Racłwa6s1d, 
pop ełni runie cał.ego SlZeregu przestęp'Sotw. nawe.t ocIpOlWiedni nakaz sifawienioa się do si<edzą.c w oeill przy ul. Kiliński:eg-o, od-

-m_ 

Młodociany miłośnik przygÓd 
rzucił dom rodziciBISki I rUllył 

Ul łwlaf Mianowioie Wotdoch()lwski, korzysila- policji. grar!ał się z.n.a:jdują.oomu w łym ~-
jąc ze srwego s,tanowiska 'SłużbO!Wcgo, miał W"le CY tl'.om3 zyli, że zc~aTe.k teon 0- mym aifeszc10e Wojci(!c:baw61demu. Ma:r;.a,n Sta~!k, la't lO, S7Ja.ra 'bft.~ 10. 
rzekomo sobie prz)11własz,czyć znalczi01lc t1"Z~j 00 Półrolników, .:t.a.ttn. w Wiclme- NalS~ępn.ie :z: przerwodu sądOIWego wynl. u.cielkł z dorml SlWY'C'h rod~ir.6w, ~~-
pO'dcz.a.s rewizii w mi'e52'lkanlu nieraIkich wie. OskarŻ'On)\ lcie.rują..c się te:mi sa- ka, :że W<ńclochowskie:go nie3clóny a- r wiaJjąlc im tlli9t, w którym 'PilUle. ii u.d.a.;e 
Wols~ich, zamie.szkał"Ylch prz.y ut P. zę- room1 pdbucM<.runu, udaJł się łCl!lo dn.ita jesz- l'es7Jbolwani bUi 1IJalW-eł Z8J W, ŻIe pT~)"Czynił I się W podró.t dookoła śrwigJta. 
dzalniailliej 36, paBJto i r.n.a~eziony 11 P6ł- cze do wymienionych 11 WQf1l9kich PółroOl1. 4ię do wykrycia prz.e5'tQl)Stw prz.ez 'lliMl ZrOZlPac1.lCltli rochioc Z<awiad'Ollnl-i <) u-
rolników, zaro, w Wid'ZeIWie, zcgar~k. nik6w. QsJkarrony qpQwiada z jaJką trud- poopdniOllJlC'h. I cieczce wżartego J:!ł\oIbt1"Olt'toe:ra w!io;ę, a 

RewiZlji tych dokonał oskariony bez nością zdoła1 odszulkać adres t-ydlludzi, u Świadek Oesielska zetzn.ała., że w lita 'Il.a!pe'WM 7.!IlJ8;jdzie śmiał* w.ędrowca 
odpowiednich poleceń swej pt'z.ełożone~ krŁórycll sądz.ił, ż;e zd.oła n8Jtraf1ć na ślad cZ8.l'Ire,gdy praCOWaJła u Wojcied1ow.sikie- gclIzVeś ... pod Zgienem. - m _ 
władzy, a ponadto nie p.orządJził :prOllo- powarim.)'IOh proos.tę:pstw. Rewi~ doko- J!o w C'harakterze gOS(pod:yni i QPie!kunki I 
kułów z dokonania 'l'ewiz;ti. nanta u Półorolnilków właściwie również I ie~ syna, widziała .• ~e do Ciesielski~o Wvrodny B=k pobił do krwj 

Następnie akt oskarżenia ZM':mtca Wo:- nie pr.zynlosłta oskarLoneanu ścisły.oh da- p-rzynQszono często rozn'e towary. J1 Ił -
cioohowskiemu po'branie ła;pÓ!Wki w su· ~<:h, co dq pos:mtkiwaJnyC'b krasdz1eży. . Obroń<:y ~nak udaje ~ię ~o usta. rodzoną malkę 
roie 150 mil'jonów rolk. od Cioesiel5lki.ch i W~ecllowski jednak, sądząic, ze wpad- ~~...:,~~_ZleIC6Wz:n. O$Ct w z.e~ rue:'klt~.h I chca Ją Ulyn"dzłC Z domo 
Sz.a.gL6w ara,z kupno od Ciesie'lskiego to- nie na. trop iooych prZJetStęps1tw, batcznie ........ 1iIJUlK 'lAI 'f 

want, pochodzącego z kradzieży w fir- kO!llłtco1ował prz,edmio~y, znajd'Uljące się w Kom1sarz Palcho i SIt. przod. Sk-ydtar. KazimieN: Bąk, RzgCYYrokJa 28, je..~ tra-
me Szme.ched i R021ner oN Łodzi. mie.$l7Jkaniu Pók01niików. Zalk'WetStjon.c. ski badani również w ohall'alldoerze świad- pra'wdę wy:-odnym synem, gdyż w dnia 

O5lkaTŻ>ony do winy się nie p'I'Z'y2:nał i wał on. praw'Ille pocihod~enre paJtta, które k6w, wysdawiają o.skIar·ŻJOnemu dod.astU;~ wcroraJjlS'zym pobił do krwi swą rodJWiną 
do·żył sądowi naM·~~tią·ce wyjaJŚnienie: po!lecilł o,ctnieść do komisa~atu,a. illa'la- ~wiadectwo o je~o działadno6ci w 1.tIrzę· I ~lkę sze,śćdziesięciodeŁnią staruszkę Jó. 

Miarlloowicie, wedłu.g słów osk,rurżon'egf', jtrlrz .~ł0()5ić s1ę po WYŚwieJt1.'enie t2j dZ1ie i pocL1«eś[aJ;ą jego inicjatywę 'VI I zwnę Bąk ową, mm,ie-szkałą u ni e l!<>. 
pod koni0C rOiku 1923 i Mi począltknt 1924 spraJWY. ś1e-d1Jł.wach. I Le.d.wo lo'kattorzy, klt6rzy zbie~ri się n~ 
11 Kom .. pot pańS'lrw. w Łodzi bywał clą- Podsądny wyt)as:naa., na'S'tęn»tie, że ProlwraJtor SIlalC'howiSki .." swem .prze- 'I .krtzy1k małtł:re:towa.nilÓ sIta'l'usiki, zdołtaH ią 
gle a:larmowany wieścilaJini o kraodzieżaclt przedmioty powyższe zQStały zwr6co e mówieniu anaJi'roie lmide z przestępstw. wyrw~ IZ rąk syna bruWa. 
1>asów fabryczn. Podsądny jako wywia- I ach włl&Ściciek>m, gdyż dochod,zenloe ni-c popełnionych prze.z oskar.żo~ ł popie. ZelweZWlaM. poli.cja :zaIbrała wyrodne-
dowca, pootanowił tę s.prawę wyświetlić r pocLeirzamego me wykazało. Woojcle- ra alkt oskarżenia ca·tkowicie. I go Bąka do korotisaaiatu, gclz1e mu 'P~a. 
wszelk~mi ś,rodkrumi U'}ąć złoczyńców. I clhowski stwierdllal, że cał-e je~o pootę· Mecenas B:iłyk, dbrmka. Wo;de'Cbow- no ~O'tok.uł za poibicie matki. 
Dzięlki poufnym informatciom Wojde.diCM'- powanie było spowodowane kon1e.c,ZJJlo- s'kie!gO, cham'kteryZJUje t'odzruj .p-raey. speł- Bąk OŚ'W'i!adcął 'W klOm-iBaor)a'CIe. 7.e 
ski nart'1"afił na ślad. ty<:lh przes-tępc6rw. Do- &clą szy1bki~o dz.iaJłanha, a f\efwiZ!ii dlo.ko- manej prze.z osbrron-ego i krytykuje wia- będzie- m&Jtkę bill' dop6ity, doprAli oie pói-
wiiedział się, że ·z kJra:d:zioetą jestt 'Lw1ąZMlY t1aJł z własnej gor1liwO'Ści zawodowej. 'I'ogodność z-eznań głównych świadków o- d'Zie.robt'le z I~ domu. 
jakiś roboi-nllk Wid~ewskiej Manufa'ktury Ca~e ooka:r~nie jest roall'liem pOldsąc- skrurŻJe'nńa. Obrońea prooi sąd o 'tIIliewin· 
i że przedmioty skradz100n.e są rprZlecho-- nego a:k1em zemsty 2'Je strony paser6w, nieme podsądnego. 
wywane u Wolskiego. l któr.zy w ten sposoób 5tal1'Sją go się po- Oskarlony Wojciechowski w swem o-

Nie tnJaJjąoc jednak dokładnych danych zbyć. starŁmem słowie pmedstaw.ita sądowi sioso-
o mie10cu zamieszkania poszla1kowanych Komisarz WesołowsJd, badany na. prze- wany pne-z siebie sy$tem pracy wywia~ 
w udziale kradzieży. Wojdechowski zmli- wodzie sądowym w charajdterze świ,ailka, dowc:rej. I 
szony był w datlszym <:~u prowa.clzić e- zeznał, że fa.ktycZIIlie wywi.ndowca Wo,j. Okarżony ze wzrltszeniem opowi'adt\, 
nergkzne śledztwo. ci0C'hOfW'Slki przyczym.ił się do wykrycia ż-e bywalł nie.raz z;ffiUGZony do prz-ebywa- I 

Dopierro prz}'lPl8.<lek mial na.prOWlaldz/ć licznych p'l"zesifęp!Sifrw. nia w towaa-z)l!Stwi-e l1)~odziei. alby tyUiko U-I 
zabiegi Wojdeohowskirego na właściwe Swiael-ek stwierdził nart-omi.a.st, że we- ja,wnić pnestęp.srtwo. 
t()t'y. Pewne,go ra:zu, pełniąc służbę na u~. dług 1Jnstr>ukcji rewi2'Jja może być dokona- - TropHem - mówi .podsądny _ I 

Przędzad·niarue'j WojcieroO'W'ski zaItrZ)lUIl,ał na w rzrudkiClh wY1padkachna wł,asną rę- złodziei, łotrÓW' i paserów z ca-łą en'er- ! 
;aild-eś liczn.e tow.arzy\'itwo, podniecone al- kę wyrwia.dowcy. je.dnruk odpowiedni ,pro- gją, z jednego krańoca miasta na dru~l, 1\ j 

koholem, które wyd<li[1() mu się podC'}TZa- toku! musi byćZJ3.wsz.e s,po,rządwny. twaa padłem O!fńarą ich 1JłoŚoCi z.oemsŁy. I 
n,em. Świadek zna Wojc~echowskiego od 1923 ~dyż mnie niesłusznie OSIka.rżalją. Proszę I 

Podczas legitymowania za11'zymanych, roku i. łączyły ~o z o-skarźO'lym stosunk! wi'ęc sąd o uniewinnienie, gdyż nw:t);e l 
pośród których ma.jdowal się s;o,ercó urzędowe. działałear. nielkiedy nioewłaiciwie, aJe Zta-l 
świad]{ów te.; sprawy, udało się Woi<;ic: Komisarz W,c olowski t!'1tala następ· wsu tylko dla dobra słuŻ/by. 
cho",:skiemu usta.'li~ adre~ Wolskiego, po- nic, że Rn,dwańsk1, Świ.ęcicki, Sza~lowa 1 Po naradzie sędzi'a Kozłowski ogłosił I 
SZllklWal!1cgo w ZlWlązku z krachieiaJmi pfl- Ciesielski, 'wiadkowie osk.all'Żenia 1'0- wyrok, skazujący Woj.ciechowski>ego Ada-
IIÓW. wyilswj sprawy, 2'AllAui są pcwlic!j.i ja:ko no- ma, lat 38, na; 1 rok więzien1a, zam. dom I 

Nast~pnie W;o~e>cIh()wSlkiwołał usta- tory~znl szopenIfeld.z,jal'~. popraWy z zaJiC7.c>n;'cm ;;""1-'7.'.', "rewen-
lić. że ów WollSki trudni się zawodowo Na zapytani,e obrońcy. świ.a-eleikusla- cyjn~. I 
pa.serstwr~m. WojdedhoOlWlSki po-."1anowil la, i..e słysZltłł o spraJW1e wywialdorwcy T. 

Epidemia wścieklizny \V łlodzi 
Ul ciskła psy pOkąsały U1czoraJ trzy 

oloby 
Epidemja w9cieklimy S1Jem,y się w 

Łodzi wlprost 7.1a.S1ŁT'Mz.aIj~..o, jeM ona t.em 
groźniejszą, że nie wS'Z}'!S1t1cie PSy <:hore na 
wooOWlSt:ręŁ dk.a.rują 'W orułej pe!łlni objawy 
tej .tmszne:j iJasr6wno d1a2'JwiemąJt, )aJk t 

lud'Zi choroby, O() w znacznym S'bopniu u­
trudnia 2'JaG>()bie:żeni~l"02'JWIttlięcil1 się tej 
C'Zę&to u ludu śm1.ertelnej ohoroby. 

W dmilt1 wc~ym. .trzy osoby Z!OSm­
ły pokąs·rune przez wśdekłe J>6y, są 00: 

Dzi~sięcicle4nia R'lJCIhaa N.a.jfe1d, Fran­
ciSZ!ka~kta. 7. ~in.a Bidl81WlSka, WćdCZlllń­
ska 75 i Wł.ad.-ysła.w~, ata.ł\· 
mie:szkattliec wsi GamkÓW'. 

Wszy~kite kzy oo'Slf"y 'W'ŚIC:ieldizny 
prz:.cwiez.iaoo-do ~utu. pas~ie. 
go, gdzie je ~ bole:sn-y;:Q. lecz ko­
niecznym W' t}'!ID wJP8dIcu 1!IIIIIbi~ l~­
blf&1óm 

zz::: -~~~~~~~~~~~~~ 

GIANNINO OMERO GALLE. 

Zd ad 
Usp()lkoiwszy licz:nlJe zgromadzon3, pu-

tlHczność, pr:z.ewodniocz~cy odczytał po 
ra'z wtóry personaa.ia oskMŻOIllC1go: An­
drzej VeHeTe, lat 4{), urodzony W M.a.ranoO, 
zamie:szka;ły w Rzymi-e ... Po dą.ugich prz.e­
mowatch prokuratora i adwo'katłów, :uap~ 
tan o podsąd ego, co moż.e powied2'lieć w 
swej obronie. W$łał ocięrt.asle i rozpooczą;ł 
swe zeznani.a: 

Było to rok lem.u, 14 liproa, o godzinie 
7-~; wie,czorem. Skończywszy ca-łoozie.nną 
p(a(.~, wysledłem ZIIllęczon·y z biUll"a. W~e­
czór b,,: upalny i dUi;7ny. Szed~e.m więc 
powoli pr7ez pl~-c,)bOlk RotU!lldy w k.s!4 .... 
runku ~!le,go domu. M:eslka.nie moje ma;­
du;e .. ię na kr.uktt miasta w V1ia ArCl:oru. 
8ie nl'iał'em jednak oehoty wratC8JĆ do do­
mu. Spojrzałem na :l)e.garek i słw1erd.z.iw­
szy, że jest jeszcz,e wcześnie po.słlunowi ... 
łem przespacerować się po mieście. BY" 
tern znudzony i nam1'1Ślałem się dolkąd 
pójść. Chciał'em już udać się do ViJli Bo~­
hese. Myż u pana Bernardlnie'go było 
'wielŻe ml].ckoO. Znudrlł mi się jednak jUIŻ 
da wno ten . ego ogród pe~oen hałaoŚlliwej pu­
blicz.ności. Mogłem równioe.ż zaczepić ieod­
ną z kobiet, kt6rych kręciło się mnóstwo, 
najróżniejszych ras i Igatunk6w, i kt6re. ko­
cbają nawet za kilka groszy. Lecz i do te­
go nie miałem ochoty. StM1ąłem na chod­
niku, namyślając się doką.d się udać. Nad* 
chodz~cy tłum. ludzi porwał mnie rednak 
ze sobą i nim zdążyłem &ię zor,jentować, 
sta,lem już na Piazza Capranic.!łl, pod wiel­
ką latarnią. W_ pobliżu widz~ ojalki'tlś zbie­
tiowisko ludzi. Mężczyźni, kobiety i dzioeci, 
wszyscy cz)"tają ja.'k.i~ ogłoszenie. Kładę 
na nos b-inokle i czytam.: ,.1000 mów Da-

~rody otrzyma ten, kto przyprowadzi do się raptownie ~ przystojny trz'Yd:destol~ I 
adwOkata Oroesta. MilI anoe.s i, Hotel Trionfa- mężczyzna o sym,patycz:nym wyglądZle 
le, zagi,n[onego ratlerka". Pomyślałem so- zbliżył się do mnioe. Gdy ujrzał psa, W,Z':T11-
Me, że jest to wie·lkie głupstwo, ale wobec szony u.ścisnął mi dloń. 
tegD, fe mam dwie godziny czasu i nie - Mój drogd palIlie, - powiedział, wrę­
wiem cO t ru·emi począć, więc mogę iść na .czając mi tysiąc litrów, - jesŁempanu wi", 
po.szuhlwaruie toego ,pi-eska! Wewalem 'cza- me'n daleko więced ILir.i: te trochę pioenię.­
sem takie oryginaJlne pom')llSly. P osiada- dzy. Zawdzięczam panu m..oje sZICzę§def 
łem wtedy włas:n:eI!!p ratLex'laa, który wabił Pi·es ten bowiem nie nrue;ży do m.nń.e. Po­
się FI!"'ylk. BY'ło to, <:oprawda g'łu'POtą oZ mej wie-rzę pa'IlU pewn-ą tajemnicę. MU5bsZ pan 
strony, ale m~f,em, IŻe ieś1i będę ,gwiz- ,wiedzieć, - m6wił dalej pan Milanoe-si, -
dał tak, ~ak to czynię, wolając Fryka, to że idąc dz.isiai przez Vda del!J/ll Mexced.e, 
iest Il'.zoeczą m o:bliwą. że przywabię psa, na- spotkałem piękną kobietę. Wysoka b1on­
leżące'go do adwokata Milanem. Zrohiłem dynka, bat'dz:o e·legancka.. a oczy miał,a ... 
więc ta.lcie doświadczenie. Na Piazza Ca- taki'e. że mogłyby najb.al'lClzi.ei obojętnego 
pra.ruca. ni,e udaJ.o się, powtórzyłem je więc c:zJłowicka wyprowadzić z r6wnow.atgi. Na­
na Plazza di Poetro j na Corsie Umberta, ~tąp:ił ZW)"kły pewnie i panu dobrze znany 
pI17-ed w:ie<lk~m barE~m. Przc.sz;ea~cm jesT..- manewr,;i po 'krótk~ei ruJe decydujące; roz~ 
c.z.e k~a,k.a tl'lk i zmęcrony usiadłem w 'k.a-mowie, prz)'ljęła moje z,aprosmnlie do ho­
wiIM'Ili ROUIZ:i i obsta.\ow:a:ł'e.m sobioe p01'>Cję telu. Gdy wchodz~liśmy po s<:hoda'cb na 
łod.Ó'W. ~jadłny lody.z8!cząlem na nowo piętro do meogo pok,o.;u .. pies uci.ekł i nie 
Itwizdać. I nagle. ujt"ZI8.ł,em zda1eka psa, można było znaJletć ~o. N1eoh pan sobie 
który .zmęctJony. dysząc ciężko bi-e~ł ku wyohrazi tę ,przykrą sytu:a.cję ... Pan wyra· 
mIli'e. Wskoczył na ·mnń.e i spoglądaryąoc towałeś mnie z tego okropneogo poło2Je.nia 
swemi mądremi ooz.ytn.8J, wadowany 1ir.ał i j.elStem panu bezgrankznie wdzięczny. 
mi dłonie. Nie wątpił.ero nawet 'Przezcohwi- - Pan p07JWoli, - jaBt pa.n.u wiadomo, 
lę, :ile był to m6j Frytk. Kt.o je·dnak mógł ,iest·em a,dwokaŁem Milanesi, - l wręczył 
go zgu'bić? Wychodząc z dom.u o godz. 1 mi wizyt6wkę. 
po:rostł8.wi:łoem go na ballkonioe. CaJ,a ta Przedstawił,em mu się równief jakimś 
sprawa zadeka:wHa mnie i ra~em z pscm Z'IDyśloQnem nazwiskiem i wł,ożywszy te 
udałoem !Się do hote,lu Trf.onfale. Zawoła- tysJą-c lirów do kieszeni .. oddaJh1.em się. 
łernportjoel'la i pytam: -- ".Mie~7.ka tuŁa'j Wy5zedłszy n,a ulkę, mulSia~'em o.prz.eć 
a·dwoka-t Mlilan.esli?" - się o mU1', alby nie upaśćj zdawało mi się, 

- Tak test. Pokój nr. SS. że um1e.ram. W oczalch mi się ćmHo i w 
- A rue wie·cie przypadki'em, czy to głowi,e. huczało. Ogarnęło mnie jakieś dz,i-

on poszukuje 7.a,ginionoego ;.s.a? wne odrętwi.enie. Chcia,łero iść natprzód, 
- I iak j.eszcze POSZUkuje! Jut pr7CZ lecz nie byłem ... ~ stanie pO'Sunąć się na­

ca~e poipołudnioe ble~a 1ak wal'jat! kazał w~to krok dalei. Zda.wa~() mi się. że przy 
11.aw~t ogłosić na HJZ"s~k·. h placach l uij- pierwszem poruszeniu upadnę. Byłoby ml­
ca<:h. zupełn~e obojętne w t~j chwUi, czy będę 

Poleciłem port jerowi, by mnie zomel- żył, czy też umrę, gdyby nie chęć ujrze­
dowa1. adwokatowi Mt1anc.si. Po k :ku mi- nin mo}cj żony. Wsiadłem do do;:ożki i za­
uuiach czeka'nia, wp.ow<ldzono mnie ra- !€chałem do mego mie,;l..] ania. Gdy olwo-
1Jetn z. ~ do ~ab';neht. Drzwi otworz-yły: ! rzyłe.m dr:z:wi. ~.ona moj.a ł'.a>pyŁała: 

- Wiesz., ifJe jut kitb mlmlt po Gzie. 
wiąłej? 

- Tak, ~ jdt po Chioewią'telj. 
- A kiedy Ibędziemy iedlI dziś kota. 

cję? 
-Tera:r. 
PO$z,OOł,em do sypialni, p'r~em 

WlSzystko w mQj~i szafie., sZ'll1mIjąc połrIrle'b. 
nej mi broni li udaa:oem się do ~ołowego n "J. 
.kolację. Usied.l.iśmy na nMZ-ylCh z;wytkły.ch 
miejscalCh, tyJkI() kr~, lJlA krt6t'em '&Wy­
:Ide .s1edz.iał Fryk, b'}"ło nioeza1ęte. Nie m()­
,głem ni<: pr:re1'kną'Ć i patrząc na żonę za· 
pytałem: 

- Gdzie .jest Fryk? 
- FIT'yiK. - odpowiecł1Jiała moja ż<>na 

szybko, abym nie z,auwrl)"ł kłamstwa, --­
wy\szedł ze. mną d1.iś do m~ta na spacer 
i gd)' dosZlłam do Via dellJ.a Mercede 7.tu-
biJam go. M-yślę, te wróci wkr6ice MD\ do 
domu. 

Pah7.ąlC na nią. l1W'aJmoc, 1..apytał0tll: 
- Je-steś tego pewna, ż.e wróci? 
Potem wyciągnęłoem 7. kieszeni rewol­

wer i strzeliłem do niej sześć razy. ale już 
po p-ierwsz)"Ch dwóch str7.~ł.ach padła 
martwa. 

Zbiegło się dUlLo lm:b;i. Wszyscy litowa­
li się nad niąj mówiąc: 

"Szkoda jej, taka młooda i ładna!" 
N8Id·e.szłia poHcja,. Zanim nałM:<>I1o mi 

krujdany, w"Ylj~ł,em z k~eszeni te tysiąc tti­
r6w i oddałem je policjantowi, m6wi~c, że 
pi~iądZte te pxzezn.aczam na koszta po­
grzebu mojej żony. 

Sąd uniewiil1Dił Andrzeja Vettere. Na­
turalnie, 'że n~e pomogłoby jego zmarłej żo­
nle, ~d.yby skazaQ,O <50 nawet na śmierć. 
Jednak smutne to zdarzenie nie prz~rariło 
zbytn:o inny.c;h mężatek 7.~:Tradza;.r~cych 
n1E;?ÓW. Ci',Yl i q one to nadal. lecz są b1\r­
clzicj O' troi.ne i nj,(: zabi-erają 7.e ,«~~ 
p óW. T1 • (;,1. 

• 
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Hiobowa wleśt 

Chleb drożeje 
gdyż chlopl kalkuluJą ceny w 

rach 
dola-

Ostatnie skoki na rytnku waluŁowym 
6powodowały również zn,a'czne przesu­
nięcia na łódZKim .rymJm arlY'kulów pierw­
.~zej po1rzoeby. Dotyczy to przedewszyst­
kiem cen chI e ba, który dOtSlz,edl już do 
ceny 1,10 - 1,15 zł. '2la 2 kg. Skłoniło to 
władze admiltli&tt.acy,1ne d'O wydania T'CIZ­

J>O't'~dzeń przep'I"OWa.dzenia rewizji u nie­
któr yah pie'kany, lrtót'ym wCllorai spisa­
no .s,z,ereg protdlrołÓ'W za pobicra'llli'e nad­
miernych cen. Powodem 'tel 'zwy~i jest 
również faJLalLna okolicz:ność kalkulowa­
nita. cem. w dolaTaclt przez Oiko1icznych 
włoki.am.. Na~ł liczyć się !trzeba 'PO" 
ważnie, wecH'll4t mfo!'iIl'l.a'C;i iródeł mia-ro­
d.3Jjn"ch, ze twyi.ką ce'Il ttl1l. mię&o, ohłeb 
1')1"Ia.z szereg a.rtyku:łów pierwsze; ,potrz.,.­
by, li to W ;r,w~zkl1 ?O ~61'll~ tendencj~ 
zwyżkową. (v) 

RulokrafycZnBmi uroszcze­
niami p. SkfZYWana 

'-

2'7.nr. - GŁOs :POLSKI - 1926 r. I 
, . 
Swięto 3-go HaJe a w Łodzi Inauguracyjne przedstawia nie opary łódzkiaj 

Uroczyste posiedzenie rady miejskiej UJ pierwszy aglen pdJdzle ,.Halka" 
~ dniu 3 ma-ja :1'. b., z Okazji święta n~ 

rodowego, odbędzie się uroczyste posie­
dzenie :rady mi-ejskiej. Posiedzenie to ro­
.stanie uGwi-elnione produłkcjami orkiestry 
Hlharmonicznej pod dytt'of!k.oitt p. Bronisła­
wa Szulca oraz okOilicznościowa deklama­
~,ą iednetj ~ 'IlatwybitniejszYJCh . sił arty· 

st)l1Cznj'lch ieatru mjejSlk1~o. Jak się dowia.du~Y, W}'S~ępwje .tcywa-
K.an,c01,arja ndy m:ioe)s.kiej przystąpiła rzy.stwo. opero;v-e z .m·a~u'l'a'clą s~eJ. pra~ 

już do roZ'Sył,ania z.a.pros7Jeń n.a posiedlZenie I c~ a·r.tystyc~elJ ~ystawJ.!~.1ą.C W ~dsw:ętne1 
w dn. 3 ma'ja, które z.gr~adzi ni9wątpli- plem,~rOWe) szaCle , ~.d.ntU, 7 maja W1eCZo­
wie reprezentant6w w"zystkich kół i sfer r em, W teatr:z.e m1s<:\fSt< ~ pIerw.!;?'" prod~kt 
naszego miasta swe) pracy op. "H:t!ka. ROz,po<:zyna1ą-c 

. wbaściwe bytowanIe operą poJ'siką, daje 

Ceny oparte zostana na prawie odkupu 
Sprawa cenników została uregulowana 

opera. na·sza w}'!a:z naroiowe] trady.cti mu­
zycznej, boć "HaJJka." ~yskał.a sobie świa­
towy tl"ozgłos i nawet zagr.a'Ilica nie waha 
się rei wystawiać. W w),konaniu "Halki", 
pIZ'Y'dotowa.neti przez towa-rzystwo opero­
we, bi'Orą solidarnjoe udział artyści soliści, 
ch6ru, orkiestry i baletu, r'e<prc~ntuia.!cy 
Sł{>Ołelcr-e6stwo ł6<ł~. 

W<::2'JOI\1.Ii /POWróciH ·t Wa~S'Zla.wy pct"lJed-
'taIwid,e1re orgam.i:mcji k~iedkiC'h, 1ktt6my 

braJi udz.ial w kome:rencji, dldt)~cz'łcel 
SlpraIWy Utre~'UlolWa.n.1a cen OTaJz wys taJWia­
nia OeJMików. Na konfereoo}i li przedsfa­
widela:mi m.in.. Slpraw 'W'eWttl~211l'yah omó­
ww.no s'2lClleIgółowo okól'nik 'Z dn. 19-9o 
m.ttoa. o regU!low.am.iu OC)n Ol'1&z Pf'dłeJk:Jt. o­
k6lnika, K1t'Ólry ma się t&almć w .MlibłdlŻ­
~zyo'h dnkbch 'VI sptr'awie kaJllku1&qji !Cen, 

~k iłetn UZDJa:;e w)'5ulW18Jne przez 

Y.u!pledwo ·od d1U!Żlsze.go C2JalSU prawo Mo­
sOWlaJD.ia odkUjpU. PonieW1alŻ 'taki~ silalIlOo­

w15ko min. ,5Ipr.aIW wcwn. zgodne jest '% po­
Sltu~a~~ sfer~u.'Pieck:.ich! pr7JtJtf ,~zed~ 
s;mWIOte1e 'kuII>Le.CJtwa rue podJntesl1 na 
k'Onferetncji żaooydl ZlaJSlaooiozycll obj0k­
<C1ji. W &prawie ip'l'o·jeMJU ws.p.omn1amJego 01-

ikólIlik.a p!r:ooclst3lWiiIcie-le Ikru!poów mruJą 
pr:ZJedłCYŻyt Qpinje iSwe I1lS. 'Piśmie, Mw,ie­
:rające prqpozy.cjc poczynienia peWlIly.ch 
uliU!DdlIlień. (vl 

W tej też M'Sadzie ,whdarn.ej pra·cy MM 
tysiy-=:tnej tkwić może je·d"ymie petne po­
wod:z.erue i żywa s)'talpatja O't.acz-ają.ca llC>­

wą imprez,ę. A .pon11mo nJe:zjl~czony-=h i 
zdawałoby ~ię wpr~t nie do Z'W'aJlczerua 
wie,lildch przesz!kód opra.oowani-e opery 
szło solidnie, f.a.ehowo ~ z za,ptaJłoem. 

zajmlB się rada mlpJska p d b 2 · ł· I 
Sprawa zatargu pomiędzy zwią~kaani rze wy orami W ·elm stoW. W aśclcie i 

Czynią-c z prem~'ry pra;wdz:irwą uroczy­
slość muzyczną obe?mle batutę kalJ>0lmi­
sŁn:owską świetny b. k,a,p'e'lmdsw apen-y 
waor,gzawskiej, poz.nańskie'j i KraKowskie}, 
ttluzyk i 1k0000p-ozytor prof. WtaJllek .. W aJ~w­
ski, który ,przy1jechał w .p0n4e-dzi8lł-eIk, dnia 
26 b. m. z Kra:kowa dla dokonania osta~ 
t-ecz:rl')"Ch prólb zespołowych. Re-ży.serj.a 
sprawowana przez p. K. Tata<rkiewicl';(L, 
znami-en:ite-go a'l'tystę teaJtru nUe';s'ki~go i 
subtelne:g:o etS te tę, daje ś>cisłą gwarancję 
skońcloo'e/g'o i fachowo teatlTailnego opra­
cOWlan:ia speiktakJ1u. Ba1'et pod k:erunkiem 
baletmistrza p. Maj.ew9kie~, dekoracJe 
zaś pędzla pTof. B. Kudewl<:z.a. Prócz: par­
t}i Jonika i Stolni,ka, ,kr.e'Owanych prze l'; 
zaprO'Szonych wybitnyc.h śpiewaków laiW<>­

dowych z: opery stołoecznei. oraz p.rzez p. 
Br. OletCką w tytwł()'W.e'j pa:rtji Rdki, ~. 
dz.ą się p.oznać 'Publ1JcznOOci mi~owi alfo' 
tyści śpii.ewa(:y amatorzy VI parljaoh Janu­
sza, Z o:Iljl , Du.emby, GóraJla, Duda<t"%la i t. d. 
l'ozp'Orządza~ą-cy pięknymi głosami i do­
skonałiem prz'Y'&ołowattliem mlUizY'Cm~m. 

.. inżyniwem Sknywanem co do przyj· j nieruchomości 
mowania robotników do robólt kmaliza-j 

cyjnych i ostatnio z1l!jętego stanowlska w ~ie mają zaufania do obecnego zarządu 
<;prawie p owyż'szej przez inżyniera SkrzY- W ..J_' da' t-'L-l 

. Ik . d .un~U 1(1DJe~ 19zym W ~UOKJa. '\1 centr. 'ostlatni:em Z1elbraniu ogómero żądał we'ZW'a-
wana z~~ta~l~ pr~e azaną na POSI~ zeme !Stow. kupców i prz.em. W1oj. łódzlk.;oe.gjO 00- ma plCllł;lcji <:LIla lrsunaęctiJa dP'OZ)"Cj". 
rady mIe1SkteJ, ktora Siprawę POlWYZS'Zą o· było.sńę ,zW1o~a·ne pr:oez ktOmi'tet wylborezy, W 'l'ezulltaoOO ożywtłOiDof!!j 'dyskusji' wJę­
s'latcotn!e ro~tt"Zygnie. (u) połą!cl,onych grup ICZibclOJków 2~ stoW'. wł. ktsro$'cią gl!osów p'Owz~ębł) uc:h.wałę. by w 

nientdh. ZJe'brn:ni:e ptrz,edwyborc2le. najbF~zym czaSie cLotychcZlasOWY zarząd 

Ze Związku zawodowego 
pracowników miejskich 

w Ludzi 
Wyciaczka do kasy chorych 

W niedzi-elę, dnia 25 b. m. W)'lC:ireczka 
1.wiązku, w liCz,bi,e dko1o 90 o.sób, zwiedzi­
ła biura, laboratoria, składy materj.ałów 
apteczuYJCh, ora2 W1SzeJkie U:rządz-enia ka­
sy chorych pmy ul. Wól-czań.skiCJj. 

Stamtąd karefuka.mi :pogotowia i auta­
mi osobowemi, p-rzewieziono uczestnik6w 
wycieczki do l~cznicy przy ul. Karola, 
~dzie zwiedzono instytut 1'ad:jowy, ogląda­
no lampy kwareowe, urrządzenia kąpicH 
świetlnych, demonstrowano n,aś . .vietlania 
i t. p. 

Ucze tni.cy W)'1Cie-c~ki byli oprowadza­
nl i informow·ani ,p.rze~ pra·cowni1ków ka­
S'i cho.ry<:h, kt6rzy mimo dnia wypoczy.n­
k u, po ucią.żliw.ej pracy całot}'/godniowej, 
wraz 7. inż. s.z\lIStrem na czele, lak l1crnie 
stawili się aby m6c zademon. lrować owo-­
ce .swej oraICV. 

Z8iga.H plOSł'ledzentie :p. Mach, na 'pt'2le- 2lWl()ba~ ogólne z-ebranlioe <:zbookÓiW. 
wo.dn~cząClego wy'bm!ny Zlostał A. !Gon. JetdnlOlcZlelŚnllie 22e1bir1anń. wyra1)~li VIOtum 

Szere.g móW1CÓW 'Ostro 'kryty/kbWiałlO z.a·ufatllia. Ik'OID±terow,i wybO'rczemu, pjOłąlCZIO­
d2iila.~an'ność dJdtY'C'hC2las.oWtei~ Darządu, a nyc'h grup, polcbJi~laiąc j·cn cit.ar,c ..... ~'1.sklo 
~lJCZJelgóll. jed;~ % ezłon'k8w, 'kitóry na 

Krwawy sublokator 
poranił nożem swych gospodarzy 

Zbrodniarz, dokonawszy krwawego czynu, zbiegł 
Pierwsza ta opem łow. opeTowego bu ... 

dz! niesłychane zam1-e:resowanie 1 zacieka­
w:ienJe. W całości ~es.połlu w-eźmi'e udział 

Jan Mi.1del', MosŁowa 6, od d<J:uiJszego Miikter zbi.e'gł. z~6rą 100 () ób. Wob~ w.szystJki-e.go, ty-
c~u zaJtruwał życie m.a:l.ż.onkom StaJsiń- S:t.asińs.ki miał tyle fesz.cz;e si~y., źe w,jmy niezłomną nadzieję, iż o~ra cieszyć 
skim, u których mioes2'Jkał jalko sublokaJtor, wyw16kł się na ,kO'l'YJta:rz;, i 'lla,cząJt sd'atbym się będzi:e ogromną fTekW€ncją i gorące·m 
stare bowiem przychodził do domu pi.jan? głooem 'Wzywa~ !{>Otnocy. przyjędem. 
i 8IWant'\1rował się be.z powodu, .Te!cLetn oz: loB<.8it'o'f6w UlSly. 'zaił woła'nie Z k-

W dniu WC'roTa'I z,ym wrócił do domu. rannego i poopieszył wcxwa'ć pogOltowie. mUZY I 
,;ak !,~ykl.e pijany, a gdy. pani StaJsinska 7JaWi adamia-ią;: je~nocze§nie ~ w~dku Osfatni poranck symfoniczny IX-la 
Z'W~~ła ~u .uwa'gę. i.e .mógłtby m'c~lOwr-1 fe~C'z~a., k.tóry ml-e,,,Z1ka w tel same1 ka-l B lh d dyr Bronł"lawa Szul"a 
w.ac SH~ Cls:zeJ, bo poospl-ewywał sdhIe, me mIerucy. ee OUEna pO • D U 
bacząc na .PÓŹlną ~dzinę, wydobył nót i Pogotowie p1"Zewiovlo Slasińskioh w Wystawien1e .. Dz;ic-wiątej symfonil"' z 
uJ~odził ją nim wtok a potem zamierzył l ~ianie groźnym do szpitala św. Józefa. dobrym ch()rem i kwartetem, (:Zynl z kOJl-
~ję jes·zczc ra1l, mi-erZC\C w scrcc. Szcze~ólnilC groźnym jest stan Stasiń- cerlu "fcst1val mur-yc7.1\Y", budzący .'icnstl.-

Na ten moment W\S'Z'edł do miMzkania skkh, której Mik1er pT7:ed7jlllrawił prawe C)ę w' ród szet"s:tYch mas 1 7J"~layŁ pr7:y­
mąli StaSli.ński, k.tóry widJzą.c 00 się ,Lało, płuco. j11() i dyrekcji Koncertowej. Ta "Oda do ra­
rz.1.1rił się na, p1"ja.ka, chcą<: :;0' r~broić, nic Polic·ja wdrozyła eoergic~ne doch("'t- dO'~j" w finale symlfonji odrywa hodaj !,a 
udało mu się to jednak i !11'nął na :eienllę dzcn1~, celem Ulięcia Dbrodnicz.e~o pnakn. chwiJę rze'S7Je sł11'~h:acZ1 od pnnnę!bn,1ą-Przad świętem przyspo o.. t ~łęboką .ralTlą Idt1Łą w ~tCYWie. - m - cej szuzyzny życia l odsł.'l.nu przed :c:h 

bi ' j k ,- dzł duchowym wZ4'oki'cm nie:t1lalle Kralll" BDIB WO S owego w uD ideału, Słuoh-ają-c dziewiątej .symfonji od-

Posiedzenie sekcji propagandowuj Poslowie i senatorowlB lódZ-1 Wolne posady . ~~e;: ~~:~~t:r:a;~~~ h;~ 
komlfetu ey u P WOJ-amOdv d dnieie jaskrawy zgrzyt społeczuych zaW'i-: 

W dllilu WlCZoraqs,zym adlbyłQ się W k:l- • w.. zaofiarowuje państwowy urzą po" &ci. mi.lknie nie'chęć kastow,a, a finał je1 
"ynie ofi.cersJdem posiedzenie sek.ojil p1'o- 'remalem obrad by'y sprmwy akfualne I jrednlctwa pracy roztacza słon·ec7J!lY świt nad tyciem s:po.-
~y komitetu świ~a p1'~yspos.obie'Ilia D ., d . . d' Państwowy unąd pośrednictwa pracy łeczeństw·a. 
wo",'kow.e.ń.o. Na 1I'\NC>1enZen1:u tem oma.- . ZlS iPTZOO 'Połu ruem p. wd,ewoda o - Ł-'.!·' K'liń.slk· ó N t' Beethov.en st,wOT'zył dramat sym~cn.!·c!. 

,.., 'Ii, .!t""-.k' f d' ' b ł Lonf .. ł. . ł W oull, UJ. li l.ego r g ant OW1Cza 
Wlano kotli1~osć ~ys ama ll'? U~Z'O~ }" sz.ere~ LI!. ett'~C)1 z ~os amL 11 sena'to- , w -gmachu hotdu ,'polon,ja" lposz:ulwje kan- ny, zi'dealizował akocję i d'jal~, dał W'l,ry 
na uflz,ąd'zeme t-ego śl~lęta, Po ozywl.o-~l rami ok1'ęgu ł6dzkle~o, dydałów z dobremd. świl1dectwa;ni i rełe- oDrarowania w muzyoe niezaile±nie o,d wy-
dyskwsji po!!Ita.nOWIOll!O orzt;PTOwad.lzlc P' h . ł . d reIl!""a-m' do ()bsadrenia nasl'WUJ}ą'C"f'Ch po- mowy i 'Plastyki·, sięga aż d·o .na;głęoscych 
propruglamę wśr6d Sipoteo;eństwa JiódZ-\ ' l -er~zy~ ~'rZY;J~ p'. wo~e.wo ,a po- sa.d~l tajników duszy ~udikiej, odtwarza prze-
kiego, oeILem T01:lp()lWszechn.i>etTlia idei prz'{- słow Was7Jk1cW'Jcm 1 Mlchalaka, naslęp- Na nńeiSC'tlt dla osób zamieszka,J!ych w s złO'Ść , a we w'sp6łczes.n'oiŚd czuje za całą 
~,p06dbieni.P. W'O!jsk<1We~o. (v) nie przy.by.Li do województwa senator Lip- todz.1. W oddziale dla służ,by dom.owej: 15 ludzko.śt. Prawdą jest . niew1'2U'Szoną, że 

Biblioteka Bratniej pomocy 
wyższej szkołY nauk SpD .. 
łeCZnych t ekonomicznych 

w laudz· 

kowski i 1V>.<!eł Popowsk~ a po mICh po~ło- ł h W od' . II dl ' ad.1d6 \'ł'l()o tylko ten, kto cierpiał tyle w życiu, był 'VI 
,...~~ s UŻ8,(:yc . aZI'a e a I'tlW I w stanl.e odm.alować diwiękami t.ak dobitnie 

wie Uttru i Sp1clkerma~l. jennych: 6 dla ciężko poszkodowanych :-0-

b otników TJ-e~kwa1iłikCJIWanych. radość świetlaną, za kt6rą tęskniąc żywiej 
Wkońcu p. wOJ'ewoda ·prT\rJ·ął senatora .. J .11_ _.1- ł" Cl' kto·rv.t"h 1""" obd"r"'ył 

- J Na wyjazd w kraju: W od~ialc 0lIX1. 1'0- OO'Czt1wa. DJ'Z. • ,- .w ' ...... 

l d-rową Kłtt.w.yńskl\, bOlnjków :i rzemieślnllków' 1~o rry.zj.era. s1JCzęśliwośdą i Od troski oc'hrad·ał. D!J!e-
! TOOlatem roZ'lllów był'Y aktualne spra- lub fry~jerkę, dwóch p.antoflatrzy, l-go 11- wiąta symfonja - to manJfestacja W~4 

nJaru. lub liniarkę do linjowa>1lia ksiątek W\I'lętrznyc'h jego prużyć, a zarazem wzlot 
wy. ka' łów . . 6 listowych, l-ną mod- ku s1Jczylom grania poety>ckuei myśli i wy-

Uz.ię1ci. iOW?ar1llOiŚd po~jszydhilm;ty- I". '~k .I: rap~elrulSwzy 1 tło n:r.odziet~e,.(o ~olenie się natchni>oneglo wóes'XZ<a :t ma-
d . h k . IL .....:,- • b b t h .. ruar ę UV Kap", · , '1,. , • - 5 'I, h " . 

tuq; wy aWn1'Czyc w ta1U, 'ora"uw pomoc ArmIa lIrO o 'OY" zmnlBI'" rz .. dc rolnDIr!'O, 1-110 paS~Udl?" .starszego t.eTjallJnyc ~lęzOW. • ~ 
słuc·ha·czów I łódikri1ej wy1Js.~i s7Jlooły 1;C- I u d" ę • b&db 1~~0 ma''stM de maszyn I Wykoname sym.f.o.n~ w o~tatnilc:'h dwu~h 
oratapoikta.źny iuż 'kJsięigmdbiÓlr, lliJcZl\lCY 0- sza się t o kp.3.s;entska. r ~fą~łych' obzna.:m'onego czę6c.ach OS1ągO:ęłO rekord pod względem 
K'olo 500 'om6w dueł wy],...c~ nauko- ry oc tar lC " ,., , • 'k a ty , czne...to Złoż",'ł c:.ię na to wy 

• H\ Z5Z bolnlkdw łlfrac;'o ftJIiC'" z roa'Szvm.ami do szyda. 14-cie d:d-ewcząt ,",:ynl u l r ~.y 6 d' BJ 
-. ł . S l ;vych, z.a.shosoIWlanych do progl'l3.mu szkoły. ro 111 I ł''' "tt ,l d 1;- b 7Jd • t h k b'e{ do prac bItny ta ent l rutyna yr. roms awa zU-

Z ramienja zatrządu hratntiej pomo'cy.pra- a 1069 ofrzym lo lą wIg ę hue e Z1e nyc o l ca, świetny zespół chóralny tow. "Hazo. 

CE' nad powolaniem do życia bibJ.j-oteki, a W państwowym urzędzie ,pośrednidwa ra n~c ~ddzlale dla inwalid6w wojennych: i h ", oraz oO'bkohała ?bMd~, ~tktet\~o ... 
·k.kŻ'e nlad ń:eJ' 'Or!11a'Ilmzac)'ą prowadZIi p. Jan pr" .... y w ŁO.!·-l·, w d"'iu '),Aym kwietnia b. 18 i d""'KO poszkodowa.nych do rÓ't11y<:h 'owego w oso' ac : pan arJl o rzyc 1-'''1, 

) ~ .I Q.><.o UL '1.1. ~-r- -c, e ....... HaH.ny LelSkiej i pan6w Maurycego Janow-
AugustynJak, w1cepne.zes mrząuU b prze- r. było zar-ejestrowan)"ch 51.931 be-zrooot- robot. • 'skie,go 1 Zygmunta Mosocle~go, artyftów 
"".odn~.j ·cz~y 6eik'cji Ibt:tblljot-eoeznei: '. l ny-ch. Z zasiłków klorzystało w ubiegilym SZCZBDil:!nła OSOy ochronneJ opery warsza,wski~j. F. R. Hal 

. W Z'W, ązku z ~a.d~hodzą.cyml1 ~za1n1'~d tygodniu 42.931 beZTobotn~ch. W tym bna- dziatwie uczęszczającej do miejskich ODCzrr TADEUSZA WIENIAWY DLUGO. 
rot se,In:e.straln)'T1l11 l d~1om.°łwytm1b:lb,r tZaJI'ka 8i lo 13.447 bezrobotny;ch zasiłki U'stawowe, szk,n powszechnych SZOWSKlEGO. 
brattlJle) pQlIllOcy ZiaJan~azowa :JI '11)10 e rza 1_ • Lii 
p. Wladysła Wla Ka:rnntlsk'1ego 'przYiStępule wypłacane ~ funduszu ~ez:O'POCl~. ora.z Sekc.ja hygj.eny szkolnej wydziału. ~ W pil\tek, dn. 30 kwietnia r. b, o godz. 8 w. 
do pracy otgant7.acyrn-ei. aby w dn:'ach Ibaj- 29.484 bezrobotnych zastłkl dorazne W)- światy i .kultury rorpoczęła sz,czE!!pl:en~ w sali Filh:tnnonjl, Narutowicza 20, wygłosi od. 
b' iższ 'ych o{1dać biiblli'otek~ do użytku c~\'- płacane ze kaO'bu pań. twa. I os.py ochronnej dziatwie, lt'CZęszczaITące) czyl znany publicysta i red:lktor Ta<!euśz Wienia· 
teln:ków. W ubierllvrn t) '<odniu stn<:iio pracę I do mi.ejc:kich s,zkót .po.wsleehny-ch: Szcze- wa-Dtugoszowski p, 11. ... R6ia" (H~torja osnuta na 

. !'i J. ....';; • \ 106" I p,'enl'tl poclle1"<ilą d/.ICC1, Ucz~..sZC1.3!Jące do \\'ypadlrach 1905 r.). Odczyt powyż xy i(!~l no> 
Zapisy; W'''1Islowe w kw-oc:e zł. 1 p1'Z\."!- ! ?S.... b I "'- l z alo zas ..., ~ d b d . . t • ~.,J 

• 1"" OJ ~ ro. O~n1'KOW, () r ym '" I J-)'ch l' VJI-y·.c.h oddl'Ji'ałów oraz te me-ci, c~as"ie, ",neto u la żywe lalll erełOWaOlC w .. rO<l 
Inuie od kandydatów na czytelników kan- d l 1 l h h I 
cdn ';a bralr,.el· pomoc~" o'd (jodz. 6--.9 robob1lków. () pracy zos n o al1:c, 'które z ialdchkolwick przycz\'n dotyc - (ulers~cgo :porc:Mńs wa. . .... . 

, '1 10'" oboiników. Urzt'd ądza 61 . . ·e· był" :-;z;czcoionc. • Bilety ~prtcdale 1--as:l Fllh .... rmonll l bWf.O dZiel), 
w iccz . w r "t I czas ni l· k 1 '1 'k p ··H p' t k k 81 en od 30 

l . . . . dl ów róż- Sz<:zepienia dokonuja lchr7..e SI. ·()I ·nl m ów .. Tamlcn, 10 r 0'We a • w c I>C 
,Od ,I ose i. 1 5zybko~.. zgl,osveń zajdy VlO ne!lll mlcj.';calnl ar · . . ik.' .. do 1.so. . 

- ~chłe tlru<:holllłieoi'e bibliot,ek5.. nych zawodów. przy pomO'Cy hy~eruste . " 



Widowiska, koncerty 1 zabawy 
TEATR MIEJSKI 

Dziś, wtorek, po raz: 4-ty p::z:epyszonie wy6ta­
,.,iona ferja sceniczna w 12 obrazach M. Mader­
lineka "Błękitny ptak". Początek o godz.8m. 15, 
koniec punktualnie o 12. Bilety ulJIowe waŻIle, 

.Jutro, ~roda, przedostatni wystę,p Junoszy­
'5tępowskiego w "Otellu". Ceny nainiższe 

W czwartek po raz piąty "Błękitny ptak". 

\YI piątek ostatni występ Kazimierza Junoszy­
Slępo'W~kiego w kapitalnej jego kreacji uwotki­
ciela i śpiewaka w efekto,wnej k<lmedji amerykań­
skiej "Znakomity Dall Juan". Ceny zniżone. 

\'1/ sobotę dwudziesta czwarta premjera sezonu: 
aktuJlna komedja współczesna w 4 aktach Józefa 
Rączkowskicgo "Polityka i miłość", łącząca nader 
szczęśliwie humor i werwę z głębszą myślą spo­
łec7.oą. Sztuka grana około 50 raz} w warsza,w­
skim Teatrze Narodowym, pow,tórzona później z 
W) bitnym sukcesem przez teatry: krakowski, P<l­
znaliski i lwowski, daje duże pole do popisu akto­
rom i reżyserji. Ta ostatnia spoczywa w rękach 
WI. Ryszkowskiego. Ważniejsze zaś role grają pp. 
Dunajewska, Gzylewska, Łapiliska, Rozwadowi­
ezowa, Białoszczyilsk1, Kliszewski, Komornicki, 
Krotkc, Szubert, Wookowski. 

Kasa zamawiań rOLpoczyna od jutra sprzedaż 
biletów na premjerę. 

Jednocześnie reżyser Jan Kochanowwz przy­
stąpił do prób granej obecnie w warsz.aJWSkim Te­
atrle Małym komedji czeskiego autora Fr. Lange­
ra "Łatwicj v;;elbłądowi", która będzie n.astępllą 

po "Polityce" premjerą sezonu. 
Z kolei po "Łatwiej wielbłądowi" uka~e się 

słynna "Dama Kameljowa" z udziałem znaJkomitej 
artystki Marii Przybyłko-Potockie~ 

TEATR POPULARNY. 

Dziś, wc wtorek, po cenach najniższych po raz 
przedootatni "SiaJTczysta dzicwczJilla", wodewU w 
5 aktach ze śpiewami i taflea.mi. We środę po raz 
ostatni "Krakowiacy i górale". W clJWartek po 
raz ostatni "Siarczysta dziewczyna. W piątek pre­
mjera historycznej sztuki M. Bałuckiego p. t. "Ki­
liński". Wieke ciekawa akeja sztuki ro~rywa się 
w sferze rzemieślniczej mieszczan warszaw:skich, 
którzy pod wodzą swego pułkownika-s.ze'\Yca do­
ka'/:Ują cudów bohaterstwa, xadając sromotną klę­
skę wojskom moskiet'\~-s.kim, Zitlluszając dQ banieb­
nej ttCjee~ki ambasadora Katanyny I Ingelstrfuna. 

Co Usłyszymy dziś przez radio 
Warszawa, 26 k~etnia, 480 m. 
Godz. 17.00-17.25 tywe słowo. Godz. 17.30-

18.00 Koncert orkiestry P. R. Godz. 18.00-18.25 
Odczyt p. t. "Dążenie w kierunku reformy szkol­
nej w Polsce" - wygłosi poseł Jan KorneckL 
Godz. 18.30-19.00 Koncert orltie.słry P. R. Godz. 
19.0{}-19.2O Odczyt p. t. "Reforma s*()_ KODar­
~iego" - wygłosi pl'of. Henryk Mościcki. God.z. 
19.20-19.40 Odczyt p.t. ,,siew i sadzenie roślin 0-

grodo.wych" ~ wygłosi prof. Edmund Jankowski. 
Godz. 2O.3{}-22.oo Koncert symfoniczny powię­

kszonej orki~try P. R. pod dyr. prof. J. Ozimifl­
.. kiego. poświęcony twórczości Schuberta. Słowo 

w~ę.pne wygłosi p. Adam Wieniawski: l) Uwertu­
ra "Rosa.munda", 2) Moment musical. 3) Muzyka 
ba,letowa z "Rosamu.ndy", 4) Pieśni - odśpiewa 
p. Adela Comte-Wilg.ocka, 5) Symfonia niedokoń­
CZ<lną. 

Berlin, 505 m. 
Godz. 15.45 Godzina książki. Godz. 16.30-18.00 

Koncert. Godz. 18.35 Odczyt ,,0 spół-kach spożyw­
czych i ich paskOlWaniu". Godz. 19.00 Szkoła H. 
Bredowa. Lekcja anttielskiego. Odczyty. Godz. 
~.3O - 24.00 Muzyka taoeC!Ula. 

Rzym, 425 DL 

Godz. 13.00 - 14.00 - 18.30 - 20.30 Komu­
l1ikaily. Godz:. 14.00 - 15.00 Giełda. Orkiestra. 
Godz. 17.00 - 17.40 Komunikaty. Giełda. Czytano 
ki dla dzieci. Godz. 17.40 - 18.30 JąQ;z-band. 
Godz. 20.40 Wieczór lekkiej muzyki. Godz, 22.00 
Sygnał czasu. Ostato1e wiadomości. 

Wiedeń, 531 DL 

Godz. 11.00 POTanek muzyczny. Godz. 16.15 
Koncert popołudniowy, poświęcony kompozyto­
rom słowiańskim. Godz, 17.50 Godzina dla pań. 

Godz. 18.25--20.05 Pow~echne radjowykłady: 

Odczyty: B-e2;pieczeństwo od ognia.. Lekcja angiel­
skiego. Godz. 20.15 Akademja kOSlcertoowa. Godz. 
21.20 "Poeci pracy" (recyta.cje). 

Ważne dla naszych Czylał .. 
nlnzek 

Jak m·os7JCzędzić na wyda;tJka:ch domo­
wytch? Na ten temat udzi~,I,a się gospodY'" 
niom i pan10m domu rad na.drozmai'tszych, 
'Wszystkie ZaJś idą w t)l1ll1 kierunku, 3!by 
'W)'StM"czyt z pieniędzmi, me ogl'13.ni,czają,c 
jednak wytcLatlkÓ'W istotnie potrzebnych. 
Ohcą.c Czyt~1niclJkiom DalSzym prz#ć ~ 
ta.j z pomocą, zwracamy uwa,gę na to, re 
K8Ithreinera kaMa słodowa Kneippa }e..st 
rze'czą, z którą poczylO.ić można nadzwy­
czajne os z,częcl:noś'oi, smrukUJje zaś dos.kona­
l~, a przyt-em, dzięki swym skłtadniJkom 
spotywczym, wzmacnia orgaru1z.n1 1 pl' ry­
czynia się do jego rozbudowy. S~,·;ierddo 
:0 ~tlŻ tysiące l~karzy i WSl~S(;: "pa;nfor­
m·owaru· ,o tem wi.edza.. 

2'7.I\'. - Gt,OS POLSKr - 'f1126 !'. Nr. ll~ 

t. K. -s. p siada własnego trenera' 
Jest to iedyna drużyna w Polsce, która zdobyła się na ten luksus 

(T.) W latach wiel'kiego rozwO'ju ruchu cały szereg młodych graczy, którzy dzi- Do rzędu tych nlelS7JCzęś'liwych należy 
sportowego w dziedzi:ruie nalSzej pitki no- siaj są już ostoją nawet pierwszych d'ru- przecłewszyst1k:iem zaliczyć drużynę S, S . 
mej, większe kluby, lepi.ej za:opatrzone żym. Oprócz CZYsto techni'cznych wi'ado- "Union". Gorzka ta nauczka kosztowała 
Hnansowo. pobudzone chęc:i:ą zdobycia mości odnoŚonie opanowania p;oł!ki nwczy- ją wieJe. Jest rzeczą bard'Z'o cha'l'aktery­
palImy pierwszeństwa, a111gatżo.wały zawo- ciele sportu p·OI~\ra,filli wpoić jeszcze i zmu- styczną że 'Zileloni, po odlprawieni'U swego 
dowych trenerów zagrani1cZl1lych, chcąc sić poszcze,gólnych graczy do umiejętnego opere'llkorwego ilrenera, nie patrząc na 0-
tą drogą podnieść w możliWie krÓlllk1m stosowania p erwn ej taktY'ki w grze, dzięki słabienie swego składu Ulł:tatą ki~lku bar­
cza'3'ie pozi'om gry swych dnIŻyn. cZlemu graICze ci nie mail"nują już swych sił d'Zo zJdomych jed.nostek, zaoczynaią powra-

Jeszcze w roku ubiegłym nie było pra- na bezcelową n'iekiedy bieganmę po pił- cać do dawnetj lepszej formy, o czem 
wie okręgu, w którym'by choć jeden klub kę . lecz przeciWlJ1i~, umieję1'Ilem usrŁawia- świad'Czą wymo'wn.je ~h tegoroczne wy­
ni'e posiadał swe.go płatnego trenera: w niem się są za:ws'ze tam, gdzi-e ~ego pOttrze- ni'ki. 
Kralkowi~ - "Cracovia" i ,Walsła", we ba danej chwai wymaga, nie naJCł~ęża- Ciężkie położenie materjalne kra,;u z 
LWC1wie - "Pogoń", ,HasmoiOea", w Po- jąc się przytem zbytnio. kOIlei dało się od<::zuć w sposób U'jemny i 
maniu - ,\VaTta", na Górnym śląsku - Były też kluby i takie, które nieŁYlko na fioomach klubowych, dzięki czemu 
l. F. C., w Warszawie - "P 0110'Illj a" , a J że nie zyskały na tem, lecz silraciły i to Iwń.1ł. część 'kilub6w zmtl'Sz~a była po<ł7ię­
Łódź - był C'zalS, że gościła u siebie aż w dwuina:sóh. kować swym h'enerom za usługi i dziś w 
trzech trenerów (Ł. K. S. "Turyści" Poza stntą matell'jalną, ni~k±edy bar- całej Polsce jedynie tylko Łód.z,ki klub 
"UniOlO"). dzo nawet ZI11aJczmą dawał się zalUważyć w Stpotrtowy 'Posiada jeszC1Ze swego ne.uczy· 

Płacąc bajońskie niekiedy honoraTja drużynach tych spadek formy posre.zeg61- ciela piłki nożnej dzIę'ki czemu szanse na .. 
niektóre kluby dopięły poniekąd zamie- n)IICh graczy i poziomu gry całej drużYny szE!Ig'o mish'za w międzyokręgowych spot­
rwnego celu: pClzi'om gry ich pierwszych wogóle która zniechęcona do swegO' łre- kania<ch o milStrzosŁwo P~łski wznst1llją 
zespołów zblilżył się bardzo do poziomu nera, zbyt słabo uzdo,lnionego w tym kIie- ru.ewspółmierni~ w poróWI!lMllu z mistrzo· 
eur·ope~ski,e,go, a oprócz r.:ego trenerzy runku, za:pomniała o starem, a je'dn,ocześ- ws1ciJemi drużynsmi pozostałych okrę .. 
przez dłuższy swój pClbyt w klubie mieli n~e nie miała mOŻJOości nauczyć się rzeczy gów. 
moi:ność doskonale wys'zkoHć technicznie no,wych. 

• 

Kolarski bieg sztafetowy Katowice-Łódź­
Warszawa 

W dniu 3 ma<}a. dla uczczenia święta l "T. S. "Bieg" - odjazd 12.30 t~ (!pL. 
narodowCJg.o OT~anizuje się sztafeta kołar- Wolnoś'C[) - Zgi.erz - Krzywie 16 khn. 
ska z Ka,towLc przez Łódź do Warsza wy. ŁKS. - odjazd 13.05 Krzywie - S'ky-
Międz)1lklubowa komisja kolarslm w Lo- ków - Glowno 22 klm. 
dzi, ktÓ1ia zaję;ł.a się organiza.cją teg,o hi,e- "Re<sursa" - odj.azd 14.00 Gllowno -
Igu na d")'lStaruie Ra,doms:'ko- Łódź - War- Domanioewice - ŁowkiZ 23 IkJm. 
szawa, oIbsadziła w następują;cy sposób ,,Barkochba" - odjazd 15.00 Łowicz-
po.szc~e.gólne dystanse: Soch<ł!czew 26 ild.m. 

K. S. ,,Rekord" - odjazd 7.30 Radom- l ,,Rapid" - odlja'Zd 16.00 SoehaJCzew -
sko - KamińJs'k - Gorzkowioe 23 i pół kolom. Błoni.e 27 klm. 

K. S. ,,P:~oń" - .odjazd 8.30 Gorz.kDwi- "Union" - od,j.aZid 17.00 Błlon1e - W,aT-
ce - Piobrków 23 i pół klm. szawa 30 klm, 

.. T. Z. S," - od.jazx1 o .g. 9.30 Piotrków Ostatni etap Błonie - WarszawiliJ o-
- CtUlchów - Waclloew 25 kJm. bejmU1ją mlsh',zowle województwa łódzki.e-

"P. T. C." - odia,z.d 10.30 Wadt1ew - gOi pp. O. Mii1[er i A. S~midt, którzy o g. 
DłUitóW - Pa'bjani.ce 22 Mm. H~-ej ptr'zybędą do Be'lwedeil"U i wręczą p. 

"T. W. ~." - odjazd 11.30 P1abjanicc-! pl'ezydent.owi iSzt'afetę z życZleniami od 
Łódź (IPJ,. WolnOlŚd) 18 klm związków i klwbów S1portoW)"Ch. 

Kronika 
OTWAR.CIE SEZONU KOL •. I\RSKIEGO. l STOŁECZNA POLONJA GRA W NAD-

WARSZAWA 26 kwietnia. - Popu- CHODZĄCĄ NIEDZIELĘ Z LKS-em. 
I d k' -~ k' b' S . d'" W niedzielę, dnia: 2 ma:j.agoś'Cdć będzie 
arny oroczny uloaJl'1S l leg" ta J0111U , Ł d' t 1- P l' któr . w OZ1 s Ol,e,czna " o on'Ja", a roze.-
orgami'zowany po raz pIąty z ITzędu na PTz.e gra spotkanie towarZ),skie z ł;KS-em. Jak 
sirZieni 25 'klm. IZAgromadzii 105 ZJawodn1- się dowiadwjemymi!sŁrz stoli'cy pnzyjeżdfba 
k.ów, Paerwsze mi'ejs'C>e i Tower ma. il'lki I w sw.e'j na isi,lni,e1sze'j 0?sta~z.ie :W0be'c cre­
"Puchli Z'ClDbył WIłodarcryk w C'zas.~e g? llawody te budzą wlel'kie zaln1~res'owa-
52:45,1, 2) JawOlrski o 2 mtr. w tyle. W me. 

biegu tU'ryst)'lcznym WTO. na 10 Iklm. zwy- MECZ PILKARSKI WOJSKOWYCH 
ciężył .brawurowo p. Minichowski w I CYWILNYCH. 
30:24,1 przed Stan,kiewicz..em. W bie[gu I . WtAR?Z~WA, 2? kwieot:nia. - ~w~­
turystY'ClZ'Oynn te:g'o samego towarzystwa I d?Jemy SIę, ZJe w, druu 3_ maja .odbędzle 1S1ę 

hrz.e . 2S kilim' 'jts I <::telkawy me-cz plłilmrs\kl pDm~ęcLzy repre-
na pTZ~ 1111 , •• - pl!eTW1Sze Dlle ","c.e zenta<ry'jną cLru!żyną W~szarwy i Teprezen-
zdobywa Pa,LUl.szynJS>1d w 56:45 'P'f'ze-d Ślll- trucy:jną drurly'11ą Wlo.j!skOWą DOK. I. 
wms:kim. Narywiększą atrakoją mw odó w 
był bioe'g klasyczny WTe. na prnesŁrzeni 
50 kilm. do którego zgł'ooiło się 111a. starocie 
24 kolany. PierwlSze mii*ce zdobył kaH­
szanm KoszutsIki, bijąlC na finishu Bart 0-
dz:iejsJdego. Czas IZwylCięzcy 1 :57 :.14.5. 

BIEG NA PRZEŁAJ. 
WARSZAWA, 26 kwietnia. - Bieg n·a 

prZiełaj WOZLA o puha'1' węcLr.owny magi­
stratu m. Warszawy z,gromoadził na stareie 
100 zawodników ze WlSzystkich prawie 
miejscowych klubów. Dystans biegu wyn1>­
'sił 3 klm. Biel! wy~Tał w doskonale; formve 

SUKCESY HAKO.:\HU" W AMERYCE. Jaworski (ĄZS.) w 9:54.9 pTzed Kostrz'ew-
:uOWY J"ORK "),6 1_ ' • • Od b ł . s/krum, M,a,l.<llnowskim i Cent'kiewilcz~m. Dru-
1,'1 ',,-.., IKWl!e ... nn·a. - , y y I . . . . ł AZS . '.. . zyn.ow'e pl'e["Ws~e ml-e<JlSce ~lił}ą • z 

Shę tu W'ohec przeISzło 50-ty1S1ęcmc,) rzeiSlZy 1623 kt 2) W . 'k - 617 l_t 3) 
'd 6 d 'łL ' , "ęd' p. arszaW'laJli a pl\. ., Wl Z w zawo y pllKl n-oz'ne) mt· zy Wle- . V . I 559 kt 

deńJską drużyną Halkoa,h a d:rU'żytt1ą zaw,o- I a-rsOVLa - PI. 

d.ową N<:w'ego Joriku. ,Z'awody z.akońc1zyly WYJAZD CEJZIKA DO SZTOKHOLMU. 
Sl-ę zwryclęstwem Hakpahu w stoounJku 4:0. WARSZAWA, 26 kwietnia - Jak się 

TERM1iN SPOTKANIA FINAŁOWEGO 
O PUHAR DA VISA. 

dowiadu1jemy, Polonja czyni starania w 
cdu wystanIa Ce7zika na wiel:t: międzyna­
rodowy &zie'lięd'Db&j, któr I odbędzi~ się 
w siet1pniu r. b. w Sztokholm:e Na Ziawo­
da<::h tych sp.otJ..ają się Hoff, Oshrune, Nor­
ton, Klumber,g i Yryola. 

WYśCIHI MOTOCYKLISTóW 
NA 50 KLM. 

Dzial urzędowy la.D.Z.P. n. 
Komunikat Zarządu N! 14 
1. U6'tal1a się D&rl~ program za,. 

wadów propagan,dowyclt 'W dniu święta 
SpDr:roWeogO 3 !IllIa:;a. t'. b. 

Boisko ŁKS. - [pIl'zedmeJcz t. T. S. 
"SztUInl" - łJ(!S. U: GMS. - "Hakoah". 

Boisko pm;y uL Wodnej - pT:ZOOll1'eCJz 
slow. 1m. J. ~owacki,e,go - TIuryści II; 
ŁSG. "Siła" - R. T. S. ".Widzew". 

Boisko W. K. S. --' przedmecz K. S. 
"Radogovda" - S. S. "Un],on" ni "Worslk. 
KI. Sp." - S. S. "Un:ion". 

Pebjani~. Boisko P. T. C. - przed. 
m·ecz .,Burza" - "Neszertłj P. T. C. -
Ł. T, S, G. 

Zgie:rz. Boisko Zw. Sok. P. - Związek 
S10k. polski~~o - K. S. "Orlę" Zgierz. 

KaJi'Sz. Boiisko miejskie. - Ka[1sKi ży­
dowsłJci k3.wb Siporlowy - Ka,H~j. .kłu1b 
dlportowy. 

KOIlSłaiDItJDów. - KOlllstanłytnows.ki K. 
SpDrtowy - "Sa.mlSoo" Łódź. 

Początek zawodów o ~. 14-ei 'Po 
południu. 

iEGulby wymienione na. pierwlSZem mi9j4 
SICU w za,wooach głównJ'IC!t (a nie w przed.­
meczu) są gospodarzami i obejmują jako 
ta,kie czynności związa.ne. z urządzeniem 
(kasa, admin.astra1Clja i t. p.) i są za wzoro­
we umą<&eni~ tych Uiwodów oclpowi,e­
dz.ialn,e. Ceny bil~łów na W\Szystkie miej. 
sca ,gr, 30, dffa uczniów i bezro.bDtnyoh za 
o.kazarn.i.em ł.egitym.l1JC.ji ~, 15. 

Kluby posiadające boiska n~.e mogą 
pobieTlać p.rocentów ZIa UlŻy1Cz~i~ tychu 
w dniu 3 ma·ja, jako w dniu święta spor­
towego. 

Roz!iClZimiIC z pOwylŻSz)'lch zawodów 
na!teIŻy U1SkutŁecznić do dnia 7 ma,ja :r. b. 

2.. Kłuby z,amieljSlcowe w rUl'e wpbaty 
;akieilrolwdelk .sumy do Ł. Z. O. P. N. pro­
~zone są o podawanie na oowITotnej stro­
nie odcinka prZle!k.az;owego wyjaśnieni,a na 
jaki ce.l zostal}e dana kwota wypłacona. 

Adres skarbnika: Ł. Z. O. P. N., dla 
przesyłki pi eniędrzy: O. H~.sse, Łódź, u,J. 
Andrzeja 1. 

3. Przypominamy, że dyżury skarbni,ka 
odbywaJją się w środy, w lokalu Ł. Z. O. 
P. N. rrTaugutta 4) od godz. 20 do 21 w. 
i w piąiki od godz. 18 do 19 wiecz. w fir­
mie, przy ut AndrZie~la M. 1. 

4. Skarbnky: Ł. S. G. "S~ł.a", G.M.s. i 
W. K. S. ze.chcą się ,zgło.sić do lolkalu Ł. 
Z. O. P. N. rr'l'SJWgUitta 4} w środę, dn~a 28 
b. mres. w god'zina,eh między 19 a 20 W. 

UJ JA 

KRYNICA 
Radca sanit. 

NOWY JORK, 26 kwietnia. - Zarząd 
:cw1ązku Jawnt.ennis.owe·g.o Stanów Zjed­
noczon)'lCh postanow1.i~, ż~ finał .5tpotkania 
o piUohał' DavilSa w roku bieżą;cym między 
zW)1'C1ęZlcami l'e101IlU EUir.O,py i Amery!ki od­
będzie się w dniu 9 do 11 wrześ'nia r. b. 
w Filadeliflii, 

NOWY REKORD FOLSKI W RZUCIF. 
DYSKIEM. 

WARSZAWA, 26 kwietm1a. - Na szo­

Dr. Herman Korbel 
ordynuje jak w latach poprzednich od 
lO-go maja do 10 października w Pensjo­
nacie "Marja". 2139-3 

sŁrreni 50 ldm. Startowało 5 zawodników. I KR YNI CA 
sl,e lubdskil~·j odbyły się pierwsze w roku 
bie;żąJcym wyści~:i motocytklowe na prze- I 
Jedyny zawodnik, który osiągnął metę i 

P Of: NAŃ, 25 kwietnia. - W dniu dzi- UJZ)'ISik'a~ czas ~ ~ocLzmy 03 min. jes! ~. JaO-lellonka GrllnWald 
siejszyun p'or. Józelf Bar.an pobił rekord I Lampe~, l},a In4JaOle. OSlą;gn~ł on bowte~ -

l ki . d L' t .' Q sZY'bkosc /sredn1ą około 75 kim. na g.OdZl-
pOIS w TZiU'Clłe )'ISLKlem, us analW1aJ~C n -I l' .l._' d d-l 1 t' Y pens)·onat\. otwarte od 1 ma',a. . . nę. nnl~wo'UlllICY z p·owo u . -eo:eK ow W . J 

wy wymlk 41 mtr. 63 cm. Rekord te,n Jest pływając ch ze zlego IStanu drogi, bi,egu l Cen,. w' maju znacznie zaiżone. 
lepszy od stare20 o 70 cm. nie wko w,i.. 1...._-____________ _ 

- ' 
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Tylko wielka pożyczka zagraniczna może nlls 
z obecnej sytuacji 

wyprowadzić 

tvlko dolar się ustabilizuje na poziom19 
choćby tylko S-9 dotych, a rychło do" 
si~gnie ona. do dolata, truk, jak się to mało 
w pierwsz.ych miesiącach 1924 roku. Bi­
lans handlowy jest wprawdzie jesz<:ze 
czynny. ale nadwyżlka wyw01iU jest coraz 
mniejsza, a gdy tylko $'kończY się wyw&z 
zboh i z.tl'~kmie r remja wywozowa, jaką 
daje epadek :dotego, to bilans nasz z czyn 
nego ~anie .ię biernym. A w'końcu n.&j­
waŻ41iejne pytanie: 

Czy społeczeństwo, ktMe już obeonilC 
odda·fe pwtwu czwartą część swego do­
chodu, wyjtr~a n'ow,,* podwyiJkę podat­
k6w przy z:wtęknon~ drożytnie i Zlwięk­
.ronem o ki!lkadziełill-t tysięcy 1JWołcio­
ll)"Ch U1."Zędnikw bez:robodu, przy spotę­
gowanym jeszcze braku kapitał6w i przy 
rekordowej w Europie drożyinie la-e­
dył!u? 

Jetett zwo~e:n.niocy programu samowy­
stmczalnośoi potraiłą ooowodnić, że wa­
rUltlki, od 1dtórych ,zalety Llowodzenie i'ch 
planu, .ię spełln~ą, to plan ten umamy za 
słuszny. Jeśli cho&y Ulpr awd10ip o dobnią 
spewenie się ty~h warunków, to uznamy, 

te warto jes~ze raz za,ryzrkować sruna:c1ę 
bez obcej pomocy, Ale, niestety, już nie 
pra Yidopodobień st'wo, lecz niemal pew-
ność przemawia. za te m, fe ich przesłamiki 
okażą się fikcją i z tego powodu musimy 
uznać, że jedyną drogą ratunku jest - o-

. bolk reform plamowanych przez mini-stra 
~&iechowskie~o i wielu, wielu. jesz<:ze 
mnych, o którycb się nie m6wi - wła.~ 
nie wielka pożyczika międzynarodowa. 

Tylko taka pożyc:zlka umożliwi r.rr.e~ 
mysłovri zniżenie kOlS2:t6w produkef,i, a 
term samem odZYskanie zdolności konk'U­
rąncyjn.ej, stworzy warunki d:ła h.,.edytu 
diługoteTminowego, ta.lk potrzebnego rofrti­
ctwu i przemysłowi b udowI wn emu , da za" 
trudnienie setkom ·tysięcy bezaoobolnych i 
p01JWoH &połe'Czeństwu składać odpowie­
dnią Część dochodu na rzecz pańsbwa bez 
nal"uszenia pod'sław własnej egzystencji. 
Pożycz,ka międlZynarodowa lIlie jest pana­
ceum na wszystkie na,sze dolegliwości., ale 
tylko ona dać może fund'atment i stworzyć 
warunlki, wśród któnch własna wytężo­
na prllJC.a lJdoła nas wypl"owwdz.ić z obee­
nych trudności. 

DeJicyt btrdtetowy w d~gu płerwslle­
~o kwatta~ b. r. wyniósł 97,6 miJjon6w 
zŁotych, a według tej m:iary dem'cyt cał~~o 
r oku 1926 musiałby wyrueść niespełna 400 
miljonów. - Sam mi!nister Zdz'ecnowski 
obHcza. ten d ficyŁ na 250--300 miljouów. 
~Ie p, Władysława Grahs'kiego deficyt 
Ił 'en n.ie przestrasza. Podesza on nu w 
swych arty.kułacb w ,Kurjerze Warszaw­
skim" tem, że w Idacb przed 1924, def .. 
Cyty były macz,n!e większe, gdy! wynosi­
ły połowę całego budżetu. ~'y obecny 
:wynosi ,ty1'k·o" 20 procent, Zdani'em jego 
.. taJkL~h rozmiar6w" deiC'}'lti dJa.;e się w 
każdem nafisŁw1e pokryć", da się wię<: i u 
nas, jeżeli tylko naet8d'i zgoda co do spo­
sobów jego pokrycia.. Uwa.ta on. widocz­
nie, że zamieorl'-one pnez mini'Sira Zdzie­
chowsikieg podwybzenre niektórych do ­
chod6w i zmnie}szerue pewnych wydat­
ków wJsta1'czy by deficyt w nanym bud­
zecie tegoTOcmym usunąć, NIliTwildocznrej 
traktuje on, jak zns:r:tą w-&zyscy przeciw­
'nicy potyez!ki międZ}"t1arooO!Wej, cał, tę 
sprawę pod czysto rachunkoW}"lll kąłem 
:witdzenia.. Tu s'kreś!ić pa.rę cyfr, tam do· 
'dać - a budtet będzie z:r6wnowa..tony. 
Niestety takle opera'c:je nwma pnepro· 

r~:~~rl~~=ł:T~~~~.w~ Sytuacja gospodarcza Rosji 
burzy t nie .h;ku)e. 

Zna<:zrue tru-clu1ej je'dnak jm wykonać J Pod znakie. m ekonomfcznego chaosu 
taką opuaocję w rea1lne:m 1ydu ekonomicz , 
ne;m ki6're jest o wieI. barchi.ej skomp1!- ~ (Słu!ba 'gospodarcza "Głosu Pols degoU ) 

kowane, ni! się to zdaje p. Gra!bskiemu. ' Obecna .......... ,.,; Aft-""""....... R-.:I ..,.. ..... ho T .. k np. "-o..... ,,Ju..c ....... ta'U _.a.... ..... 
Każda podwy2jka podlllŁ.kbw, kaMe pod- . ., ! .... ;--J. 5""'yuu. ....... za v"'r· 110- ~ 1~" ~'wtlo '6"'" ~ 
niesienie taryf kolejowydh i kaMa więk- ,,:,eoCkl~ m.llI1d~ ~ę pod ~'1dem dtro· .we'; nietpom)"Ś'lnej sytuwotł finansowej, 
sza redu!lrx:ja wyd.a.tlkÓ'W odbi11 si, na ca- 1l4CZnego prUoSlle~l1& eikononllJc.metgo. W %Więkl5zytł illość lltt"zękłltlilk6w z 250 tl& 900 
łE':m żyent g09poduczem, wywołluie w całym kra:~ pMlu}e ko~pl~tny "chao&, go- o.s6b. W z&rzą.d!lJch i komisPach r.ewi.zj1j­
niem głębokie wstrząśnienia, kt6re 7JtlOWU spod.arezy, który, odlbilja ·!tę oc.zyrwl &;:le nyc,h s.p6Mz.iellni sowie'Oki<:h pxacut;e około 
odbiją aię na hudtede. Wuak ZlWł~ze& tyw~ eochoem 1 w prUM sO'Wloeckl~. 400,000 o$ób, /którym pł,ad się oJrol'O 90 
między, sanacją" p. Wł. Grabskiego a na- ,,Pnezrw.amy d:rlś o(k:r~braku towar6~1f miljonów ru/bU; sp6łd:deąniom nite wyr%4-
szym krnysem ekonomicznym j"t jut tak - ot~ Jak charaJkten-;rz:tJe ob~cną .. sytU!lJ~Ję dzonoby z pewnOŚoCi~ żaan-etgo lli!~ZeTh­
oczywisty i pt'zez w 7.'[ t1dch uznany, te mOlSlci·ewsJka ,,.Roab~za'}a GaZlleta .. pi()11l~- ku, jeśllj ilość wrzędnik6w zosłałaby zredu­
i p. Grabs& powi~by wkoJ\eu uznać, wat p~~0iCl-ew.szYlStfluem odczuwać 81ę da/e kowana, a zaoszczędzooe w t-en I9pOSÓb 
kierowanie Ii!nansami państwa nie jest je- '!' ROISJlhrak wyrob6w pr~em)',sl,u, przeto pieniądze prz.e:rna'Cz.ono!by na inne cele. 
dnak talk łatw, i prostą neczą jak TOZ- Jedynym ,punktem WY'ŚCIH11 z obecnych W zakończeniu swe.go prromówaema. daje 
wiązanie zadań arytmetycrmych' i te wy- trudnoŚoCi może. być iak na)dale,j id~e u.. Dzi-ertyń'Slki wYd"az swemu wIelkiemu roz.. 
maga ono maew. wdęKszego dM'U prz&- przem}'\1lłowilenie .kTaqU. R02>wbj .prze.m~łu czarowa:niu z powodu Zlnikomych r-eZUJlt&­
wi~yw8Jn.ie1 wymaga jednak &odk6w f.eochni<;zm.ycb i tów, iałcite ooniQsła dot}"chczatS walka oZ 

Plaiftowany pt':De& m.inistr.a Zdzlechow' materjalnych, & tym'CZ&S~m Rosja pr6cz kryzys~m ekonomi,cznym. ,.Li:c~liśmy",­
.kiego sp()$6b :u6wnowatenia budżetu kryzy u produkcji przeżywa również kry- powlada D2'Jierfyńsk1, - ,.te zdo1ności 
przez podwytkę dochodbw o 114 m±1jo- zys waJlutowy. Prasa sowiecka Ikonst'atuie, produkcyjne państwa zosŁaną Slpotęgowa­

. nów i obn1fenie wydatków o 145 mi~o- te przemy,sł' Tosyj.<;lki wycuT.pał juź wszyst- ne, a t ym'c Zlas ero ostatnio {)bserwujemy 
' nów opiera aię Mo całym szeregu milczą· kie śTodki, pochodzące ;.eszcze z 'Czasów zjawi'S'ko wręocz przeciwne". Całkow~a sy­
c}"':h prze.słan~Ja. ik'tbre truba sobie ~noprzeidrewoluc'Y'jn1"ch, a dlatego przystąpić tuacja przemysłu i ogó11OY kryzys produk­
uświadomić. 'eten chcemy ocenić wyko- na.tefy do budowy now~h fabryk i zaMa- cji wpływa oczywiście ujemni.e i na poło­
rudno'ć t~o programu. Są to następu- d6w, jeśli ",b-ce się obe'cny kryzy.! poko- żenie poet'sone1u t-e'Chniczne.~o. N~ więc 
jące prznłanki: nać. Skąd wytnika, te Rosja. znalaz.ła się dziwnego, że "cha'os gospooal"czy" zataoeza 

1) kUN dclua wróci do 6.50 :zł. i na jakby w zaC7:arowa'llem kole: IOIzwói prze-coraz szersze kręgi. a. cora'z większy nie­
tym po&iomie się usŁabiilizuje (bo wedł-ug "!y~ru wymaga now)"Ch ŚTo~k~w, a z dru- pokój ogarnia slierokie warstwy ludnośd 
tego kutw budżet t~gorocmry jest ska.Iku- gt>e'J strony do n.aJg·romadzema srodłk6w ko- Rosii sowieckie'j. 
lowanY}j nie-cz.ne są wyroby przemysłowe w kraju. .- -", - -

2) d'fotyz.na nie pooniesie się' SO'Wl~ck'i~ miaT~ajne 'Czynniki wypowie- Kredyty rządOWI na eksport 
3) tk' 1a -ci' ' k po- d:liały obe'Cnie wojnę wszystklm przedsQę- "ft R ... 

d lk 
wszbY·d· 1~.J g nln°w.Mle po ",:,yz , biorstwom nie.'Pro-dulktywnym, ch C ą'C w UU osn 

a owe ę" M.."lą a e, t 6b ' . . d . . 
4) zas~łki d1a bez~obotnyc~ nie ,wzro- k~~z~~~ Sysf;=~~~o:: oc~:~~n:~~ dla łódzkiego przemysłu włdklBnnl-

&~ą - m1mo ~ed'UlkCJl ki1kudzt-esięClU ty- wodować jed~ częściowe zatal!oozeni,e czego 
51ęcy pracowmk6w państwowych; kryn'Su, lnie jedn,ak j~go zupełne zHkwido- KonieC'tność ożywienia sl'os>un,ków 

5) bilalD!s handlowy pozostall11e nadal wanie, tem 'bartlz,iej, że t. zw, "ekono- go:s.pooa'l'czych z ROIs;ą skloni}a pnedsb-
czynnYmj rolcmy ,)'!Stem" rządzenia, napotykla. w Ro- w~ciell SlZ<eregu wielki'ch firm włókienni-' 

6) tycie gOs/podarcze przetrzyma kry- sji cYbe<:ltloe·j na H'Cmloe bardzo przeIS'zkody, czych w Lodzi d'O wysłania swych [przed-
zys bez .1adnej pomo~y ze strony państwa Obe:cny !kryzys 'gospod'arczy Rosji 050- stawicieli do większych ośt·odków 'P'C7J~' \ 
łub k.apI.t.ałów za gr. amcwyc. b, " wieclkielJ' scbaorakteMJIzował znakom~cie mysłowy,ch Rosji. M. in. balWi obecn.ie w J 

L l h d h - l M~kwi-e przeKistawicieH sp. ak<::. "Si'lber-
1 aUlę. tyc ~lewypowle zl~nyc prze pt'zewO'dnj'cząoCY sowietu ekonom~cznego, stein" w celu sfinali~O'Wania pe.rtraktacjj, 

~ła,nek m.ozna.by Jes:cze znaczme przedłu- D zie rtyń1s1d , w swe,m prze.m6wi.enl'l1, wy- d<sportowych. W związ<ku 1! ł,emi ko­
zyc aJ~ l. tych s~eśc wvsta~cty chyba" by gł.oszonem niedawno na posiedzeniu pre- ntecz.nościalll1i podjęte !Zos:tały rok(JW'arn~a 
zrozumle~, Jak WIele o~tym12:mu - 1 to . zydjum f1ady gospddarczej Z.S.S.R. Dziel!'· z czynnikami miarodajnymi w sprawie u­
wręcz nn.lwnego optylmz~u - trze~a, by żyńts'ki o·świad-czył. ij; najwi~ksze trudno- zys.k.nnia kredytów gwanncyjnych dla o­
na tak mepewnym .gfU'noel~ budC'wac ,pro- ści przemysł.u sowieckiego powodowane żywienia s!:()\S!Lnltów handlowych z Ro~ 
g:a~ z:r6wn?watema bu~zetu, Ą prze· są tą oKoHc;mością, że fa.bryki kraiowe nie i sją. Według ostalnich i1nfonna,c,ii sfery 
c~:z ~szy~lkle te warunkl musz~ SIę speł- sa w stanie zaspokoić popytu. rząd.owe sktonne sa. do udziele.llla 10 milI', 
niC, Jeżeli program ten ma byc realnym.' ,. j.... • l 
~sz:ak ' każdy. złoty, o który kur$ dolara B~:dzo ~1em:lue .wp, )ov:a na s.tan gfspo- I w cha-raktcn:e krc.dylów ~waTancyjnych. 
Jes t wyższy mż 6,5, oznacu noWy dziesią- c1arcz1. ROS)l nled,o.nomlcz~a &?SDOaar'ka Z kredytów Łych .korzystałby w wydatnej 
te:k miljonów wydatków na oprocentowa- rozma~tych tru"Ł6w 1 organt7.a!C\l handlo- mieorze również i przcm1r:sł wł6kiennkz;v. 
nie i spłatę długów zagranicznych i na 
niezbędne zakupy państwuwe zagranicą, ,e~m~'łftgl· 

Zawia~amiamy,te Dom lec" n(czno-Przamysłowy "WUGBSKA"w Warszawia 
(włeścicle! Inż. Hugo Słebner) 

z dnłem 7 b m. przesłał ln' ć re,rezentaniem naszej firmy. 
Akt'ebolaget Pumpsep<lrałor, Stokholm i 7.' 

pomienionemu Domowi T echniczno-Przemvsłowomu "l'lUGESKAu 

odjęte zostało przez nas prawo sprzedllZV naszy(1! w,rówek. mp:;łelnlc 
I mleczarek orU2 inkasowania przypadających nam należności 

J{o unikuiemy ;ednocz('~nl(', że W\·tQcznfl rcprczetltacj~ r()lvjer7.}'~ 
• 1! ~II1V f irmie . 

SZWEDZKIE WIRIl\VK PUM~SBP ~~~~;i~i n 
'p. 7. p:..r · onr 

ODDZU~Ł VI WARSZA\rJIE, ul. Króle ska 23 
Przv sposobno. ci zoznaczl'lmy, 'Ż e spr l el1n7. naszych zlr.lIvch W całym 

"GŁOS POLSKIIt 
&.6d~ 

26 IIwletala 1926 r • 

Vllhania kursu dolara 
Ul obrofach pozaglBldoUlych 

Oficjalny kurs dolara na gJełdzte w •• 
SZMY'Skłe.j potLostaŁ w daiu wC2'JOraj!nym 
D1ezmłe.uiony i wynosił 9,70. Obroty doko­
nane na wczorafs.zem posiedzeniu giełdy 
pi~ były isk 7Mykle ostatnio aade.r 
nikłe, • ba.ukii derwizowe okąmały nie­
meczuę częś~ żądanej ilości walut obcy<:h. 
W obrota,ch pozagiełdowycb kur dolara 
uleg.ał w ciągu do la wczorajszego ciągłym 
'W'IhaIllom. 

W Łodzł w godzinach przedpołludn.io­
wycb dolarami ohraC8DlO po 10.35 w pła .. 
cenf:u., 10.40 w oddalwaniu. Około godziny 
2-ej kurs %Wfżko:w.ał do 10.40 - 10.45 by 
następnie obnłZyc się do 10.25 w płaceniu, 
10.30 'W oddawani·u., Wl'~e w goddnach 
,PI'zecłwieczomych dolaTami obraoano ~ 
10,30 w płaceni.u. 10.35 w oddawa.ml.l przy 
cIost&tecmy<:h ilościach materjału doluo· 
wego .., podaiy i spokojne.j tendencji 
Bank Polski oliarował wC%.oraj za d~la'f8. 
u-otvch 9.6::1. ' (n:.) 

Rynek pieniężny 
WanzBwska giełda onedowa. 

WARSZAWA,26·go kwietnia (Pat). M. 
dzisiejszej ~Iefdzie urzędowe; lloto~al1la b,ły 
następu;cqe: 

skie 

Dolary 9.70 
Pranki franc. -.-

Belgja -'­
Holandja 390.35 
Londyn 47,27 
N. York 9.70 
Paryż 32.52 
Szwajcarja 187.80 
Wiedeń 137.15 
Włochy 39.15 
Sztokholm -.­
Kopenhaga -.­
Praga 28.80 
Potyczka dolarowa 74.00 
10 proc. potyczka kolejowa 155.­
Pożyczka konwersyjna 32.50 
g proc. potyczka złota 145.-

4 i pół proc. listy zastawne ziem 
22.20 

.. i pół proc. obi. m. Warszawy przed· 
wojenne 18.50, 

5 pr. obJ. m. Warszawy złoŁowe 33.-

4 i pół proc. oblig. m. Warszawy 
złoŁowe 30.00 

5 proc. obI. m. Łodzi przedw_ 10.21 
6 proc. m. Warszawy -.-

fiiełda ak[jowa 
Bank Dyskontowy 5~ 
Bank tialtld10wy 1,65 
Bank Polskii 49.215 - 51.00 
Bank Zachodnł 0,90 
ElektryC1)ltość 18,2.5 
Oootoawlc:e 1.15 
Warsz. Tow. Fahr. Cukru 1.(11 l / ii 
Warrsz. Tow. KoPalń wegla 11)0 
Litpop 0,53 
Moor:t;ejów 1.M- L85 
Norblin 0,75 
OstrowieckIe 4.05--4.10 
Rud~k~ 0,69-0.71 
StarachowIce 0,88 
Zawiercie 5,60 
lyrardó,," 7,~-6,S3-,{).9S 

Wielka alera kryminalna 
BERLIN, 26 kwietnia. Wielką lensacię wywo· 

łało w Berlinie wykrycie całego poregu oszustw, 
fokio · 8,.stematyczni~ od dłuższego już C'Zuu po­
pełniano w państwowym związku niemieckiego: 
przemysłu automobilowego. 

Policja berlińska otrzymał. anonimowe donie­
sienie, :ie w lwi.zlm d:r:icfll elę dziwne rzeczy .. 
Zbadano księgi buchalteryjne przedsiębiorstwa f 
wyszło na jaw, że na kwitach wymazywano mat. 
sumy, wpisując na to mieJsce pował.n. kwoty. Dr 
ksi4g wciągano fałszywe pozycJe. 

Malwersacje dochodzę do 1.000.000 mk. Głów· 
nym winowajcą jest kasjer Bruno Schaeułler. Od· 

Każdy wzrost d'Cożyzny zmusza do po­
większenia wydatków na płace urzędtni­
ków jeśli się nie chce dopuścić do niebez­
piecznych wśród nich fermentów. Dopi­
sane w budżecie miljony nowych podat­
ków muszą istotnie wplynąć, wydatki na 
bezrobotnych nie mogą w żadnym wypad­
kt: ; zrość , wywóz nasz musi nadal prze­
Wyi~lać przywóz, a przemysł i handel 
musi w"łącznic o własnych silach prze" 
tn 'IMĆ do końca ; q~o roku. Czy można 
s i ę <- podziewać, :.;' to wszystko spełniło 
s i ę Ł iak ~ J przypuszcza p. minister 
Zd7.; cchows.ki? Przecież od pół roku do­
lar pr r. 1 rr _ r! już pod am Ci.50 zł. i niema ~~~~\~i~~c1°- oryuina!nvrh slwedzKlfh wiróweli "DIABOLO" I powiedzlalność 1ta te nadużycia ponosi głównie 

I· ~ elr. Sperling, komisar: kontrolny. 

nad :r.icji , by do niegv \' .. rócił. 
Drożyzno wprawdzie ni~ wuo ·b ró~ 

\,'" , l,· cr r.i !, ." noll1ycm pr~Ynajmnjei 
• '\VoołuQ un:ędowych obliczeń - ale niech 

11l (i!<;ielt,ic On17. IIl l c('l ll l'eJt t>~<l7.ie ~i,< ocl bywalll 1111 z nllczni/'! rlo r1odnlel<;z)lch wfłluni! nch, nii 
dot\'chezDl'. · Z 1l0WnŻn n H'lłl 

- A ktleboiJ get Pumpseparutor 
:JI !'.)_I 5t·ockho!m. 

. I Kasjera Schaeuflera arcsdowano. Komi:;arzlI " I tlr. Sp(: \'H n~. zaWleSlCltO w urzędowaniu. Wylo. 
l ~tOIlO mu dyscyplhlarkę. 
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Ciekawy wyścig jachtow Z turnieju szachistów-w Warszawie 

Jacht rotorowy pobił swego żafilowe~o VJsp6łza!wo'! t'J.~:",,_ F~tografja n~s2a przedstawia momet1t z rozgrywanej partjh 
Na jeziorze Wann pod Berlinem odbył się oryginalny wyścig 11 Paltz (:! lewe,J)' Makarczyk (z pra~Nej strony). Asystują gra­
pomiędzy jac~tamh rotorowym i żaglowym. Z zawodó\v łych czom P?· Prz~pi6rka, Torbin i członek honorowy klubu sza' 
wyszedł zwycięsko jacht rotorowy, bijąc swego żaglowego! chist6w, p. Zabiński 

współzawodnika o kilkadziesiąt długości 

Początek o 5, sob. i niedz. o 3, ost. seans o 10. 

Obraz własn. "KOLOS" arszawa 

Dziś premjera! Arćyfilm wiosennego sezonu! 
• 

" 
• ze" 

( . 
Sensacyjno-egzotyczny dramat życiowy w 8 aktach. Bogata wystawa salo .. 
nowa. raapięcie sensacji. Niezbadane zakamarki na;tajniejszych pragnień 

kobiety-samicy i mężczyzny-samca. Złoto ulicy. Blaski Brodway'u. 

UJ roli qlówne- EI~i I E HAMERSTEIN 
Nad program: DZIENNIK PArHE =!~~;!~oŚ~_z~ałeg~ 

~~~~~~~~~~~~~. ~'~~--~--~--~--~-~~~~~~~~~~~======~== 
Zarząd Towarzystwa Akcyjnego Nałwyższe ceny GUMY 

SamochodoWB Societe Fermiere de la CZBnstochovianne Brylanr;aii Biżut~20:i~ ,.DUłłbOP" 
z 

OD BOLU GŁOWY ł 
ClI 

I ~ 
w Roubaix J FIJAŁKO DLA ~ 

DOROSŁYCH ~ 
ANGIELSKIE. I ! 

i ttMłCHEbIH" francuskie ~ podaje nmreJszym do wiadomości akcjonariuszy Towarzystwa, Piotrkowska 7. Tel. 31-46 
że dnia 27 -go kwietnia r. b. o godz. 15-eJ w lOKalu Spółld 

WSZELKIE WYMIARY be CI' 
o-
łD 

w Roubaix, ul. des LD~;:;Z~~8, odbędzie się POSZUKUJEMY 

V\r alne Zebranie Akcje onarJ'uszv LOKOMOBiLi f.:,~u~~:~~~:'~~~::~f; 
1 
'< 

BERSOM" IIARUTOWICU II! 16. Q) 

" n TELEFOII 28 30 :o .c 

w WARSZAWI" 

,,--...... ,,. c 

= ; 
J , mldowane z materacem siatkowym, oraz 

l następującym porządkiem dziennym: na kołach o sile . slownik encyklopedyczny francuski, bo-

1 O 
- gato ilustrowany w 2,ch tomach. Wia· 

1&.Z6-3 

Zagajenie posiedzenia. 100 - 2 koni dom ość: ul. W61czańska ~24. Budka z 

Zatwierdzenie bilansu za rok operacyjny 1925, Oferty pod .Lokomobila ft do Adm. węglem. 2070-3 

Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej. »Głosu". 2193-2 ------------,-----------
~3?t9;;ee.Mł,&" i O ... med. Wybór Zarządu. 2206-1 

Materjały ~ SNUCIE i KROCHM.A:LENIE I leligsonowa 
~I. o!§nów bawełnianych i wełnianych Ak' h USZerj8, c oro-

etc .. Bohme i S-ka~ Sp. AkCe ~ ~~r;~~~~c~k~bl:tt 
k k 177 5 ~'.. Usuw. wlosów na 

kupuje się najkorzystniej , Piotr ows a • l 6-3 ~ twarzy elektrolizą. 
PENSJONAT 

pod Kolusz1iami 

na ubrania męskie, 

damsiiie suKno SOpOły 
prowadzony przez Msnę Besterma. .. 
noWą POkoje z calodz ennem utrzy IW. 'k,godny ,pensJonat. dla n~lodyc!l p,an:e 
manIem. Otwarty od 15-go maia. I ne , poło;zony w blIskośCI plazy I p a-

WIadomość: Narutllwkza Nr. 47, c6w tenmsowych, tan,że nauka języka 
m. 04' Zastać możn:'! od godz. 10 ra- me~11e~kle,w. W, tym samy 11 domu 
no i od 5-6 po pot. 2107-2 znaJduJe SIę kuchma pols\ta. Otwarty 

od l maja E. FrOscher Wilhelmstr. 43, 

W handlu sukna i kortów S . 1 _b. iiiJ*"ii M*0lI1.JIIIiW ul. S-go ierpma • 

J. W. Wagner 
ul Traugu.tta (Krótka) nr.7 

Przyj. 1-4, nieza· 
możnym ustępstwo 

1821-2 .. 11M 

OG RO· NE Ogloszenia dla p'Oszukujących pracy, 
bez względu na ilość wyraz6w 
kosztuj I) 15 groszy, dla ofiarUjących 

1 zł. 50 groszy. 

SPRZEUAZ i KUP.sO 

DO SPRZEDANIA 
łualetka z lustrem, szafa, gondolka, stół, krzesła, 
łóżka. Nawrot 32 m. 8, III p., front. Zastać można 
,d 10-3. 2204-1-k 

PIANINO, 
biurko dam., obraz cbiński, kimono, aparat fotogr. 
dedektvwnv sprzedam zaraz. Ltpowa 82 m. 10. 

2194-Z-.k 

I~TERESY liANOlAOWE 

LOKALE i MIESZKANiA. DONIESIENIA. ROZMAITE 

ZDOLNA KRAWCOWA 
ponukuje szycia w d1>mach prywatny.:!1 i .JlrzyJ .. 
muje do domu VO cenach prz~tępnych. Targo­
wa 9. 219l-1' 

DO ODSTĄPIENIA MIESZKANIE 

I 
komfortowe, przy ulicy Piotrkowsklei (miedtY POSZUKIWANY 
ulicami Nawrot i Główna) w bardzo spokoir.Y'!'1 . . L~T~SKO , .' zaraz majster lub dobry robotnik do pracownt 

i domu. na II piętrze. sklai:la,jace się z 9 pokoi zr:: ! Mleszk~nla .do wyna.JęcI~.W oko~l;y Łasku. ~eJ- pończoch na maszyny "Korona". Wiadomość. 
,yszysŁkiemi wygodami. Oferty przyjmuje aomi- scowośc leSista, woda. Wlaoomosc: Łask, kawlar- Piotrkowska 92 Cukier 2196-1 

, f W 2000" ni'. Thl·ol. 2148-3-d I .' nistracia ,,01os11 Polskiego" sub .... . 
21l1-3~m 

INżYNIER 
(kawaler) poszukuje pokoju 0<1 l-go maja z wy­
godami. Oferty sub. "Łódź" do "Głosu Pol-
skiego",. 2113-2-m _O. ______________ _ 

GIEŁDA PRACY 
• 

ODSTĄPIĘ l 
pokój z kuchnią na Piotrkowskiej przy Andrzeja, I. P~TRZEBNA . . 
Wiadomość' Piotrkowska 103, Gajewski. 2201-m słuząca do WszystkIego. Zgłoszema: P~otrk()wska 
___ o __ nr. 103 m. 6. 2200-1 

POTRZEBNA 
nauczycielka francuskiego, konwersacji, poc~ąlkl 
:r.nane. Zgłoszenia piśmienne, Al. I Maja 15 m. 14. 
H. K. 2199.J 

NAUCZYCIELKI-WYCHOWAWCZYNI 
do 8-letniej dziewcrynki od god.z. 3 do 8 !loszu. 
kuję. Zl!łaszać sie do 11 i 4-5. Pru'iazo 19 m, 8 

2203-1 

POKOJU- - - -_. - -- ----. -

SPóLNIKA 
t kapitałem 1500 zł. posrukuję 
inłeresu, Pańska 41, Dziubiński . l 

umtblowanego z telefl>nem w okolicJ.~h Rudwań- POSZUKUJ~ SZYCIA. . PO!RZEBNA PAN~E~KA 
do korzystnego sklej poszukuje n~ godziny popołudn;owe lekarz. w d.omach prywatnych, Jul)usu 26, lewa ofIcyna. I do S-CIO l~truego chłopca. CegIelnIana 55. m. 5 

219I-I-h Ofertv sub "Front'. 219-1-m II piętro, Malinowska. 2202-1 I front, 11 piętrO. 

Redaktor i WYdawca: Marceli Sachs. 
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